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Ka zaproszenie dow6dcy &Tmłł 
ludowej, ministra M. Ibrahima Al­
~ „ dniach lB-21 bm. przebywa­
ła w Arabskiej - Republice Syrii 

_', delegacja Wojska Polskiego ))Od 
przewodnictwem wiceministra ob­
l'OD.y narodowej, fen. broni Tadeu­
sza Tuczapsklego. Delegacja zÓata­
ła przyjęta prze-z zastępcę 1ek.re­
tarza generalnego Partii Baas, Ab­
dallaha Ahmara I ministra ob'rony 
nii-rodowej Syrii, .gen. broni Muata­
f~ Tiuea. 
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Wyra~na poprawa 
ENNIJC. sytuacji. ene.rgetycznej 

.l.óDZKI 
Mniej więcej Od 1,15 roku w codziennych radiowych komunl­

kiatach energetycznych podawany Jest stopień zasilania 08 lub 
10. W praktyce oznacza to, iż nie ma żadnych ograniczeń w 
dostawach, ani wyłączeń w dopływie prąciu Powodowanych 
brakiem mocy. 

• 

•lflrm .. 1aia1a todzl· 
Wyrdna poprawa 1ytuac~i ener­

getycznej kraju - ! to w tak krót­
kim czasie - jest w dużej mierze 
zasługą samych energetyków. Swia­
dectwem dobrej, zdyscyplinowanej 
!eh pracy, nie znających niedziel 
ani łwiąt - może być wska~nik 

święto , polskiego 
I o t n i c t w o' 

awaryjności. W ostatnich 2 latach 
zmniejszył się on ai: o 60 proc. ł 
obecnie jest jednym z najniższych 
na świecie. Za te osiągnięda -
jal!: stwierdził 28 bm. na konfe­
renc_i prasowej minister górnictwa 
i energetyki gen. dYIV· Czesław 
Piotrowski energetykom w 
przededniu ich święta należ• 1!' 
słowa najwyższego uznania i na-
<:unku. ' 

Obecnie załogi elektrownł i •lell:­
trociepłowni a także brygad sie­
ciowych szykują. się do kolejne­
go szczytu jesienno-zimowego. Ob­
serwowane ożywienie w iiospodar­
ce narodowej jest wsPomagane . 
rosnącą produkcją energii elek· 
trycznej_ W minionych 7 miesią­
cach była ona już o 6 proc. więk· 
sza niż w tym samym okresie _ub, 
roku i nadal wykazuje tendencjit 
zwyżkową. Wszystko wskazuje na 
to, iż przebieg tegorocmego „szczy• 
tu" będzie o wiele łagodniejsz::J\ 
niż to było przed kilkoma laty. 

Czas stanu wojennego zapisał się w polityce społecznej Pl:llski Ludowej jako jeden 1 okresów ~l 
największej aktywności ! rozbudowy funkcji opiekuńczych państwa. 

Ten fakt, zdawałoby się paradoksalny, jest wynikiem konsekwent.nego, wykonywania poroaumlei\ 

Wczoraj w całym kraju obchodŻone było $więto Ludowego 
Lotnictwa Polskiego. Upamiętnia ono 39 rocznicę pierwszych 
lotów bojowych pilotów 1 Dywizji Lotnicźej '."ojska Polskie~o, 
którzy 28 sierpnia 1944 r. zaat.akowali 1 powietrza siły woisk 
n!emieckich w rejonie Warki. 

Pod znakiem rocznicowych im­
prez - uroczystych apeli, koncer­
tów, spotkań z młodzieżą, komba­
tantami walk narodowowyzwoleń­
czych i weteranów lotnictwa prze­
biegał wczorajszy dzień w jednost­
kach i pododdziałach wojsk . lotni­
czych oraz lotnic_twa Wojsk Obro­
ny Powietrznej Kraju l Marynar­
ki Wojennej. 

poległych za ojczyznę lótników 
przedstawiciele wojska i społeczeń­
stwa złożyli kwiaty. (PAP) 

W miesiącach zimowych nie po­
winno być też kłopotów z zaopa• 
trzeniem 'elektrowni i elektrocie­
płowni w węgiel kamienny. Zgro­
madzone w elektrowiiiach zapasy 
tego paliwa wynoszą już 5,9 mln 
ton, a do rozJ)Oczęcia szczytu za­
mierza się zgromadzić ok. 7 mln 
ton węgla. Byłby to zapas więk­
szy o 1,5 mln ton niż w roku u­
biegłym. Dobre powinno być ró­
wnież zaopatrzenie elektrowni 
pracujących na węglu brunatnym. 
Dostawy tego paliwa są o 13,6 proc, 
większe niż w 1982 r. Trudniej• 
sza sytuacja je11t natomiast., z z.a• 
opattzeniem - głównie elektrocle­
-ołowni - w olej opałowy. 

1połe~znych. _ . 

Reallzow~no Je w warunkach 
głębokiego kryzysu gospodarczego, 
który byłby dostatecznym uspra­
wiedliwieniem przesumięcia na lep­
sze czasy kosztownych rozwiązań 
aocjalnych. Równocześnie jednak 
kryzy• ten nakazywał wzmocnienie 

' ochrany najsłabszych, tych zwłasz­
cza, którzy własną pracą nie 111 w 
stanie poprawić warunków _bytu 
1wego I swej rodziny. Dlatego w 
wielu sprawach socjalno-ekonomicz­
nych podjęto decyzje wykraczają­
ee nawet poza zapisy porozumień 
1połecznych. Przypomnijmy w tele­
graficznym skrócie główne pozycje 
dorobku socjalnego tych 19 miesię­
cy. 

spłaszczeniu zarQ];>kó,;,, świ,atlczy też 
fakt, że płace 60-70 proc. robotni­
ków koncentrowały się w przedzia­
le 8-12 tys zŁ miesięcznie. Te ten­
dencje utrudniają wprawdzie wpro­
wadzenie prawdziwie :motywacyj­
nego systenm płac, niezbędnego dla 
ożywienia go~podarld, ale trzeba 
jednak miee na uwadze, że zimą 
1982 ~- świadomie wybrano ·taką 
drogę jako mniejsze zło po to, by 
uchronić rodziny o najskromniej­
szych dochodach przed wstrząsem 
cenowym. 

Od 1 stycznia 1982 r. wprowa­
dzono drugi etap reformy zasiłków 
rod:j:lnnych, zgodnie z porozumie-

nlam! 1połeczeyml. Podwyższono 
stawki zasiłków na dzieci w rodzi­
n.ach o niskich dochodach, podnie­
siono też progi . dochodowe upraw­
niająae do W,.Yższych zasiłków. Do 
1000 zł zwiększono dodatek na 
wszystkie d~ieci niepełnosprawne, 
wypłacany niezalet'nie od sytuacji 
materialnej rodziny. Roczne wy­
datki z tytułu tego etapu reformy 
wynoszą 6,8 mld zł. Znacznie wyż­
sze ·byłyby koszty trzeciego _ etapu 
zamykającego reformę, który miał 
być wprowadzony w życie 1 po­
czątkiem kit· Wobeo konieczności 

(D alsizv ciltl!' n.a llbl'. 2) 
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Na iaproszen!e członka Biura 

Jedną z największych operacji, 
które miały na celu ochronę lud­
ności R,:r_zed gwałtownym wzrostem 
kosztów utrzymania, były rekom­
pensaty z tytułu · podwyżki cen 
żywności, opału i energii. Objęto 
ńimi 28,5 mln osób, a koszt rekom­
pensat w skali rocznej wyniósł 
467 m~d 1 zł. System rekompensat 
był taw- pomyślany, by rodziny o 
niskich dochodach stosunkowo naj­
mniej odczuły 1padek sto~y życio­
wej. 

Prezydent Reagan -atakuje 
ruch pacyfistyczny 

Centralne obchody, odbyły się w 
Poznaniu. W tutejszej sali tradycji 
wojsk lotnlazych przedstawiciele do~ 
wództwa tego rodzaju wojsk spot ·: 
kali się z z_aałużonymi żołnierzami 
i /Weteranami lotnic.twa. :?a zasługi 
wniesione w rozwój 1lł zbrojnych 
grupę oficerów uhonorowano 1tytu­
łami „Zasłużony pilot wojskowy 
PRL". Przyznano także medal~ 
„Zasłużony dla lotnichya", odznaki 
„Wzorowy dowódca" oraz wręc~o­
no białą broń boczną. Gratuluiąc 
wyróżnionym dowódca wojsk lotni­
cz.ych gen. bryg. pil. Tadeusz 
Krawczyc podkreślił !eh zasług! w 
służbie i pracy dla kraju, w wy­
chowaniu i szkoleniu obrońców 
polskiego nieba. 

W Poznaniu odby~ się te! kon­
cert na który przybyli seniorzy 
polskich sk1]:ydeł, weterani Powsta­
nia Wlelkopol.i;k!ego i walk na 
wszystkich frontach II wojny 
światowej, żołnierze· Wojska Pols­
kiego oraz przedstawiciele Północ­
ne) Grupy W-0jsk Armii Radziec­
kiej i reprezentanci poznańskich 
zakładów pracy. 

Politycznego KC PZPR, ministra 
spraw zagranicznych PRL Stefana 
Olszowskiego, 23 bm. przybył do 
Polski z wizytą oficjalną minister 
spraw zagranicznych Republiki Ku­
by - Isidoro Malmierca Peoli. 

Warto podkreślić, iż dzlęild do. 
brym wynikom uzyskiwanym 
przez energetykę, w ub. roku mo­
gliśmy sprzedać za granicę 1,7 mld 
kWh energii elektrycznej, przy 
czym w większości była to energia 
tzw. doliny' nocnej, kiedy to z.a­
potrzebowanie zakładów przemy­
słowych na prąd jest wręcz mini­
malne. , W bieżącym roku planuje 
się eksport w granicach 2,5 mld 
kWh. 

(PAP) 

DLA ZMOTORYZO\tVANYCH 

afny pr~yrz o 1aon 
·Ten cel - osłony socjalnej zo­
stał spełniony. Równocześnie jednak 
rekompensaty stały się jednym z 
głównych czynników zjawiska spła­
szczenia płac. Rozpiętość -plac, któ­
ra w 1976 r. kształtowała się jak 
1 do 7,4, a jeszcze w 1980 r. jak 
1 do 6,6 wyniosła w ub. r. już tyl­
ko 1 do 5,8, a bez wysokich za­
robków górników - 1 do 4. O 

MI~DZYNARODOWE 

li 

We wtorek prezydent Ronald 
Reagan. wygłosił przemówienie na 
dorocznej konwencji organizacji 
amei•ykańaklcb kombatantów o na­
zwie Legion Amerykański. 

Jego przemówienie było jetzcze 
jednym potwierdzeniem tego, że 
administracja nie ma zamiaru od­
stąpie od realizowanej przez siebie 
od ponad 2 lat politvki zbrojeń. 
konfrontacji i wv'l!:orzystywania 
każdej okazji dla poprawienia i 
umocnienia strate1?icznvch oozycji 
militarnvch Stanów Ziednoczozych. 

TAHGI MASZYNO\VE 

1e 
(INFORMACJA ~ASNA) 

Juź po raz 25 odbędą się w Brnie „Majedu" służące, najogólniej mó­
Międzynarodowe Targi Maszynowe. wiąc do nadawania przędzy puszy-. 
Tegoroczna, jubileuszowa i najwię- stości, było ekspopowane na wy­
ki;za impreza targowa Czechosło- stawie osiągnięć _polskiego przemy­
wacji organizowana od 14 do 21 s!u w Rydze, gdzie uzyskało · wy­
wrześ.r.tia będzie miała nie tylko sokie notowania fachowców. Targi 
typowy charakter handlowy lecz w Brnie zaw-;ze owocowały dla łódz­
b~d.zie także przeglądem osiąg- kiego Biura Eksportu „Warimex-Wi­
męc przemysłów maszynowych fama" korzystnymi kontraktami, nie 
krajów socjal_istycznych i efektów mówiąc o tym, że są one doskona-

. kooperacji między nimi w ramach łym miejscem kontaktów handlow­
RWPG . . Swoje ekspozycje t udział ców I producentów z całego lwia­
zaawizowało 2.500 wystawców, z ta. 
czego większość to oczywiście fir- Maszyny i urządzenia 1tanowią 
my czechosłowackie. Stoiska i pa- 2/3 obrotów handlowych z CSRS. 
wilony zagraniczne ..zajmują 40 Ostatnio nasz połu<J.niowy partner 
procent terenu wystawy, a wśród dokonał rewizji wcześniej zawar­
nich będzie ! obecny polski prze- tyc1', umów handlowych, w wyniku 
mysł. maszynowy. czego na rynelc nasz, w zamian 

Jednym z wystawców jest l6dz- za dobra inwestycyjne, trafią sa-
kie Biuro Eksportu „Warimex- mochody i pralki automatyczne. 
- Wifama" bbecne w Brnie od po- Z kolei polskie przedsiębiorstwa 
czątku swojego istnienia. Pokaże- są poważnie zaangążowane w 
my najmłodsze „dziecko" konstru- świadczenie usług produkcyjnych 
ktorów z Łódzkiej Fabryki Ma- na rzecz firm czechosłowackich. 
szyn · Jedwabniczych „Majed" - Budujemy fabryki, drogi wodne, 
teksturarkę PY-11, maszynę; któ- weźmiemy też udział w budowie 
ra nie bva jeszcze przedmiotem elektrowni atomowej. 
eksportu. Po ·doświadczeniach i 
próbach krajowych urządzeń z 

T 
ego jeszcze brakowafo, bo 
tylko brakowało bojkotu. 

' Za dobrze nam się wszyst­
,kim wiedzie, za dużo pro­

dukują fabryki, za CluZo jest to­
wa:ttów w sklepach, za dużo mięsa, 
mąki, ryb, mebli, telewizorów, wę­
gla, samochodów. 

Bojkotujcie - zgłasza swój u­
dział w programie wychodzenia z 
kryzysu opozycja, z tą jej częścią, 
która nie zechciała skorzystać • z 
dobrodziejstwa amnestii i pozostała 
w• podziemiu. Zgodnie ze swoją ide· 
ologią opozycja także postanowiła 
najpierw zbojkotować wła~nie am­
nestię. Ale ten bojkot amnestii był 
i nie jest przypadkowy, ale spryt­
nie skalkulowany. Bojkot amnestii 
ma bowiem udowodnić że amnestia 
nie ma większego znaczenia, że to 
tylko r_uch pozorny i nadto chcq 

- udowodnić wobec zagranicznej opi­
nii. że Sejm także chciał zmylie 

1 
i 

nawet oszukać. Zostając w podzie­
miu opozycja - przyznajmy obie­
ktywnie - musi się zatem wyle­
gitymować programem, a ponieważ 

(Z.Ch.) 

o 
wobec programu socjalistycznej od­
nowy, programu reform i powraca­
nia do zasad sprawiedliwości spo­
łecznej trudno znaleźć rozsądną al­
ternatywę, przeto wybór padł na 
kontynuację ideologii bojkotu 
Jednocześnie· obserwujemy jakże 
żałosne zjawisko. Oto opozyja pod­
ziemna i ta „na?iemna" rozpoczęła 
wyraźną licytację, Podziemna wzy~ 
wa: bojkotujemy komunikację 
miejską. ,,Naziemna" przebija: boj­
kot1,ljemy produkcję. Na to pod­
ziemna dodaje: bojkotujemy też ga­
zety. 

Ciekawe, co z tej licyfacji wyj­
dzię? Kto czym ostatecznie prze­
bije? Do 31 sierpnia, a więc do 
dnia rocznicy podpisania porozu­
mień społecznych w Gdańsku I 
Szczecinie jeszcze par11 dni. 

nr e v zn 
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Dlatego też Reagan wystąpłł z 
mową obronną 1wojej polityki 
zbrojeń, podkreślając w tzczegól­
ności, że konsekwentnie 1 upar­
czywie realizować bedzie prcgre­
my rozbudowy nuklearnych sił 
strategicznych USA. Prezydentowi 
chodziło w szczególności o tak 
kontrowersyjną broń, jaką 1ą po­
ciski rakietowe dalek·iego !Zasięgu 
MX, skierowane już do masowej 
orodukcji. 

(INFORMACJA WŁASNA) 

Prezydent oświadczył, że rakie­
ty MX nie są i:>rzez jego rząd u­
waiane. za broń pierwszego ude­
rzenia, lecz broń odstraszającą i 
Jako taką - za niezbędną dla 
bezpieczeństwa Stanów Zjednoczo­
nych. 

,Obgzerny fragment p.rzemówle­
nia prezydenta, poświęcony został 
lażartej krytyce ruchów na rzecz 
pokoju. Prezydent Stanów, Zjed­
noczonych nie po raz pierwszy za­
atakował ruch antynuklearny i 
ruch na rzecz pokoju, wyrażając 
pogląd, że ich działalność może 
jedynie osłabić Stany Zjednaczo­
rie, a tym samym - . zwiększa 
zagrożenie wybuchu III wojny świa­
towej._ ' 

• • 

W miejscach pamięci narodowej 
związanych z historią l walką lot­
nictwa polskiego oraZ' na grobach 

Papież przvial 
Mobutu Sese Seko 

Papiet Jan Paweł II pr2yjąl we 
wtoFek w letni~j rezydencji w 
Castel Gandolfo na prywatnej 
audiencji prezydenta Zairu, Mo­
butu Sęse Seko, przebywają­
c;ego w Rzymie od soboty. 

Na zakończenie 1 40-minutowej 
rozmowy nie został opublikowany 
żaden 'komunikat oficjalny. Jed­
nak źródła dyplomatyczne I pra­
sowe zapewniają, że jej tematem 
był konfli~t '?I Cza~zie, 

Niniejsza informacja 1 pewnością 
zainteresuje wszystkich posiadaczy 
„czterech kółek", jako że chodzi 
o urządzenie, które -ma wielkie 
szanse, by stać się prawdziwym 
szlagierem motoryzacyjnym, choć 
poyvstało w„. Zakładzie Doświad­
czalnym Techniki Medycznej w Ło­
dzi. Zespół inżynierów w składzie: 
Jerzy Krzywański, Andrzej Try­
bulski i Roman Żyliński, skonstru­
ował uniwersalny przyrząd do 
elektrodiagnostyki \ samochodowej, 
który m.in. pozwala na dokonywa­
nie precyzyjnych pomiarów; pręd­
kości obrotowej silnika w zakre­
sach 0-6.000 oraz 0-1.600 obr./min„ 
kąta zvfar<:ia styków przerywacza, 
napięcia akumulatora w zakresie 
10-16 V, a także sprawdzenie sta~ 
nu wszelkich styków, działania i:e­
gulatora prądnicy, kontro1ę wiel­
kości tzw. przerwy bez otwierania 
aparatu zapłonowego, a w efekcie 
- np. regulację obrotów biegu ja­
łowego czy statyczne ustawienie ką­
ta wyprzedzenia zapłonu. 

zw ee Ja opie a r. z Przyrząd, maksymalnie zminia­
_turyzowany, niewiele większy od 
pac:i:ki papierosów, jest tak -łatwy 
w obsłudz_ł, że mogą go z powo­
dzeniem użytkować nawet naj­
mnie$ obeznani z techniką; jest on 
zresztą 1 założenia urządzeniem po­
pular!!Ym, przeznaczonym dla tzw. 
szerokiego rynku. Modele wykona­
ne już w ZDTM doskonale zdały 
egzamin ,praktyczny, a niebawem 
już zostanie podjęta: seryjna produ­
kcja aparatów. Dodajmy, że cena 
przyrządu, opartego w caiości wy­
łącznie · na l krajowych elementach 

Przebywający 1 oficjalną wizy­
tą w Stanach, prerhieJ:" Szwecji 
Olof Palme, poparł wysuniętą 
przez Grecję p.ropozycję, by na 
pół roku w1ttrzymać realizację pla­
nu rozmieszczenia w Europie za­
chodniej nowych amerykańskich 
rakiet średniego zasięgu z głowi­
cami nuklearnymi. Propozycja ta 
była adresowana do wszystkich 
państw cz,łonkowskich EWG i mia~ 
ła m. In. na celu umożliwienie de­
legacjom USA i ZSRR kontynuo­
wania rozmów w Genewie na te­
mat ograniczenia bełt zbrgjeń. 

/,.-

RFN; W. Brytania, kraje Beneluk­
su i Włochy odrzuciły ją. Opowie­
dział się jednak za nią przywód­
ca opozycji w RFN, Willy Brandt 
(SPD). 
· W wywiad.zie dla drugiego pro­

gramu telewizji greckiej O. Pal­
nie podkreślił, że rozmieszczenie 
„eurorakiet" zwiększy niebezpie­
czeństwo wojny. Odroczenie reali­
zacji tego Pianu o sześć miesięcy 
byfoby krokiem Pozytywnym 
dodał. 

i materiałach, została skalkulowa­
na poniżej 3 tys. zł za sztukę, a 
więc niezbyt wysoko, ' wziąwszy 
pod uwagę koszty usług w spe­
cjalistycznych zakładach elektro::,i 
mechaniki pojazdowej. Zmotpryzo- · 
wanym wypada zatem tylko cier-

Zdumiewające jest jednocześnie równałoby się z nieodpowiedzialnoś­
to, że pretekstem tej całej licytacji cią polityczną, zę zwyczajną ślepo-
stała się ta właśnie rocznica poro- tą. ' 

aoraz mniej będzie traconego 1u­
rowca 1 energii, wiedzy, kwalifi­
kacji i także czasu produkcyjnego. 
Jedna jest droga do lepszego jutra, 
a tą drogą jest właśnie poparcie 
czynem 'konstruktywnego progra­
mu r_ndowego.' Najwyższym na­
kazem obywatelskim wynikającym 
z wielkiej narodowej potrzeby jest 
zamiana spąłecznych postulatów w 
.rzeczywistość właśnie rzetelną pra-zumie11, rocznica tak droga klasie 

robotniczej. Dlaezegó zdumiewają­
ce? Chybą proste.· Opozycja, która 
uważa siEI za jedynego sp<1dko­
biercę porozumień i jedynego ich 
depoz}'tariusza ·tym oryginalnym 
sposobem bojkotu czci tę rocznicę. 

Bojkotujmy - wzywa opozycja 
- dla uczczenia drogich nam poro­
zumień. 

Tym samy\n, klasa robotnicza mo­
że sobie uświado.mić raz jeszcze, kto 
jej jest faktycznym - przyjacielem. 

Wzywania do bojkotu „dia ucz­
czenia" nie są bynajmniej majaka­
mi resztek _ osamo.tnionej i pozba­
wionej społecznego poparcia opo­
zycji. Dlatego minimalizowanie !eh 

Polakom potrzeba jest dziś wszy- cą. 
stkiego. Trwa - z takim trudem 
rozpoczęta po 18 grudnia - wal- Postawmy zatem· sprawę jasno. 
ka o jak najlepsze wyniki ekono- Kto proponuje bojjl:ot, kto się doń 
miczne, o każdy kllogram mięsa, o przyłącza, kto ten bojkot zamier21a 
każdy litr mleka, o każdy metr propagować - ten jest tylko i wy­
tkaniu. Chcemy - i przecież słu- łącznie graczem politycznym usiłu­
sznie - żyć w 'Kraju w którym jącym coś wygrae dla siebie za 
byłoby jeśli nie wszystko, to przy- cenę jakże wysoką: za cenę dłuż­
najmniej le]:liej niż -jest. Polska ma szego trwania czasów niedostatków. 
wielkie bogactwa, a w tym fabry- Ten rekl11mowany bojkot uderza 

.ki, Żryzne pola i prącowitych oby: bowiem w cale społeczeństwo, w je­
wateli. Niedostatki - podkreśla u- go najży-Wotni_ejsze interesy. 
parcie rząd - są możliwe do zli-
kwidowania, również możliwy jest 
powrót do realnej w11rt.ości płacy 
za pracę, alt pod warunkiem, że 

MARIAN DŁUGOŁĘCKI 
(Interpress) 

pliwle czeka~. aż 'Pierwsze egzem­
larze przyrządu pojawią się na ryn­
ku - miejmy nadzieję, źe już nie­
bawem. 

ZBIGNIEW S. NOWAK 

1>ZIER 
KIESIE 

W 23ft c'lniu roku słońce wze· 
szło o godz. 5.33. zajdzie zaś o ' 
godz. 19.43. 

lmł nlny obchodzę 

Bartłomiej, Bartosz, Jerzy 

w dniu dzieslejszym dla Łodzi 
przewiduje następującą pogodę: 
zaohmurzenłe małe 1 umiarko­
wane, ·temperatura maksymalna 

26 st. C. Wiatry ! słabe 1 kie­
runków zmiennych. 
Ciśnienie o godz. 19.00 wyno­

siło 997,6 hPa. czyli 748,3 mm. 

1948 - Kttngres Intelektuali­
stów w Obronie Pokoju z udzia­
łem przedstawicieli 45 na.rodów. 

Taka sobie m f 

Najpilniejszym lekarstwem 
na gniew jest poczekać. 

~ 
~~-rw;., 

I 

.Jć5T MROZO l'RAć'OW11:-' f'O· 
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Stu młodych kolarzy wystąpi na helenowskim torze 
Od czwartku na welodromie łódz­

kiego Społem przy ul. Północnej 
setka młodych kqlarzy z całego kra­
ju rywalizować będzie o medale I 
punkty X Ogólnopolskiej Spartakia­
dy . Mlodzlety. Na helenowskim to­
rzę wystąpią najlepsi juniorzy młod­
!I, zwycięzcy regionalnych elimina­
cji spartakiadowych. Organizatorzy 
(OZKol. w Łodzi I KS -Społem) po­
cz:vnlll wszystkie kroki, aby stwo­
r7.yć młodym torowcom jak naJ1ep­
&ze warunki do walki. 

w._ gronie setki uczestników łódz­
kiej spartakiady torowej znalazło 
się 28 młodych lcolarzy trzech łódz­
kfch ' klubów (Społem, Włókniarza i 
Tramwajarza). Województwo skier­
niewickie reprezentowane będzie 
przez czterech zawodników. Niestety, 
pozostałe dwa sąsiednie wojewódz­
twa (plotrkowskle I sieradzkie) będą 
jednak nieobecne na helenowsklm 
torze. 

Na Inaugurację młodzieżowej spar­
t<1klad;r torowej w czwartek (25 bm.) 
o ,;odz. 10 rozpocznie się finał wy­
~etgu na 50Q 1J1etrów, po nim prze­
widziano dystans Z km, o godz. 
16.J& progi-am przewiduje uroczyste 
otwarcie Imprezy, a potem kolejne 

„Juve" przegrali, 
Pierwsza runda Pucharu Włoch, 

w której spotkały się drutyny I i II 
ligi sypnęła niespodziankami. Juven­
tus Turyn l Inter Mediolan przegra-
1y swe mecze z drugaligowcami i są 
ostro krytykowane przez prasę wło-
1ką. 

Juventus poniósł porażkę z Perug­
glą 0:1, a publiczność wygwizdała 
bohatera Mundialu - 82 Rossiego 1 
lfrancuza Platiniego za fatalną po­
atawę na boisku. 
Ńle powiodło się również piłkarzom 

Interu którzy przegrali z Ceseną 0:1. 
Lazzio Rzym mając w swych sze­

regach Brazylijczyka Batistę oraz 
Duńczyka Laudrupa zremisowało za­
ledwie o:o z Catanzaro. 

Wynikiem remisowym o:o zakoń­
czył slę również mecz Milanu z 
Arezzo. W drużynie mediolańskiej 
najlepszym graczem był belgijski o­
brońca Gerets. 

Udinese zremisował :1 Bologn' 1:1. 
Bramkę dla Udinese zdobył Brazy­
lijczyk Zico. Roma pokonała Rhni­
ni 3:1, a najlepszym graczem w zes­
pole zwycll~skim był Cerero. Dzienni· 
ki włoskie nie szczędzą pochwał pod 
adresem Cerezo i Zlco. 

Torino rozgromiło Vicenz11 a:o, a 
c:!'.tery bramki w tym meczu strze­
lił Austriak Schachner. Piłkarze Ave­
lllno zwyciężyli Empoli 1:0, a zwy-

Wygrali z Japónią 
W Odessie rozpoczął alę międzyna­

rodowy ' t\lrnlej siatkarzy - memo­
riał Władimira Sawina. W imprezie 
startuje 11 zespołów, które w eu­
mlnacjach podzielono na dwie gru­
py. 

W pierwszej są zespoły: CSRS, 
ZSRR I, USA, Kuby I Finlandii, 
a w drugiej: Polski, Rumunii, ZSRR 
II. Bułgarll, Japonii oraz odeski zes­
pół Politechnik. 

Udanie rozpoczęła 1tart w turnie­
ju reprezentacja PolSk:l. Na~ · s!:it­
karze w pierwszym spotkaniu .poko­
nali Japonię 3:0 (15:8, 15:8, 15:3). W 
innych meczach Bułgaria pokonała 
Rumunl11 3:2, a ZSRR II zwyciężył 
Pol!technlkt1 3:1. 

„FONICA" ZAPRASZA.·„ 
„.amator6w jednośladów na dorocz­
ny motocyklowy rajd oldboy6w. Im­
preza organizowana przez działaczy 
Sekcji Motorowej Ogniska TKKF 
,,Fonica" przy wydatnej pomocy 
Zarządu Okręgowego PZMot. w Lo­
dzi przeprowadzona będzie na tra­
~ach wyznaczonych we Włodzimie­
rzowie kolo Sulejowa w dniach 17-
18 września br. 

w programie rajdu przewidziane 
są konkursy zręcznościowe I próby 
sprawnościowe na motocyklach spor­
t9wych przygotowanych przez orga­
nizatorów. Atrakcją rajdu będzie 
zlot użytkowników motorowerów 
,,Simson". 
Zgłaszać się można do 31 sierpnia 

br. do LZR „Fonlca", Łódź, ul. Wró· 
blew~kiego 16. Koszt 250 zł od oso­
by, a każdy uczestnik zlotu będzie 
miał zapev.'llione zakwaterowanie I 
w)•żywienle. 

serie wyłclgu na I km l ellmlnacJe 
sprintu. 

W piątek (28 bm.) o ,;odg, 1' na­
stąpi start do wyścigu drutynowe· 
go · na 3 km oraz kolejne wyścigi 
sprlnter6w (1/lł finału), a po po­
łudniu dalsze wyśclg1 na 3 km oraz 
ćwlertrlnały t p6łflnały sprintu. 

W sobotę zaplanowano finał sprin­
tu, a po nim uroczyste ogłoszenie 
wynlk6w I dekoracja flnalist6w ro­
zegranych do tego czasu konkuren­
cji. Łódzka apartaklada torowa za­
kończy się widowiskowym wyści­
giem dystansowym na 15 km. 

Tak przedstawia się szczegółowy 
plan tej lmpre:a:y, podany nam przez 
organizatorów w czasie wczorajszej 
konferencji pr!!sowej. Gdyby jed­
nak aura była niełaskawa (tak, jak 
to miało wielokrotnie miejsce w 
czasie Imprez rozgrywanych w ubie­
głych latach na helenowsklm torze), 
,,zarezerwowano'' na spartakiadowe 
konkurencje niedzielę. Wydaje się 
jednak, ie tym razem pogoda sprzy­
jać będzie młodym kolarzom, mobl­
l!7.u .1ąc l<:-h do uzyskiwania doskona­
fych wyników I nie zajdzie potrze­
bą przedłufenia imprezy na „,„_ 
dzielę. (w) 

Rossi wyg\\/izdany 
cięska I bramka padła ze 1trzatu Pe­
ruwiańczyka Barbadlllo. 

w skrócie 
& Nie powiodło się piłkarzom Elf­

sborgu Boras w 16 koiejce mi­
strzostw Szwecji. Rywale Widzewa 
w Pucharze UEFA przegrali w Bo­
ras 1 Halmstad 0:1. Elteborg zajmu­
je w tabeli miejsce poza cwłową 
szóstką, a liderem mistrzostw są pił­
karze Maln)oe FF. 

A W Lizbonie odbyły wlę łuczni­
cze mistrzostwa Europy juniorów do 
lat 17. Tytuły mistrzowskie zdobyli: 
16-letnla G. Pułatowa (ZSRR) oraz 
15-letnl L. Ruhlmann (Francja). 
Drużynowo w · obu konkurencjach 
triumfowali młodzi łucznicy ZSRR. 

A Federacja piłkarska ZSRR poin­
formowała, że el1mlnacyjny mecz o 
mistrzostwo Europy (grupa: 3) ZSRR 
- Polska odbędzie się 8 październi­
ka na stadionie lm. w. Lenina na 
Łużnikach w Moskwie, o godz. 11.00. 

Organizatorzy podali także, l:t w 
wypadku trudnych warunków atmo­
sferycznych spotkanie przeniesione 
zostanie do Tibilisl, o czym strona 
polska zostanie powiadomiona od­
powiednio wcześniej. 

Spotkanie poprowadzi Holender 
Jan Kelzer. 

A Podczas Igrzysk Panamerykań.­
sklch w Caracas, sztafeta USA 
4 X 100 m st. zmiennym mętczyzn, 
ustanowlła rekord •wiata wynikiem 
3.40,42 mln. 

Na rzymskiej --pływalni 
W czwartym dniu rozgrywanych w 

Rzymie pływackich mistrzostw Eu­
l'Opy rozdano kole1ne medale. Otrzy­
mali je najlepsi pływacy w n kon­
kurencjach: 100 m mt. m11żczyzn, 
2110 m <.tow. I 200 m klas. kobiet 
:praJ1; . 400 ~ :i:ro.ienµ.:.ii;n 1 J X 200 m 
dowolnym mętczyzn oraz W- skokach 
z trampoliny kobiet. 
żadnej z dwóch Polek 1tartują­

cych na 200 m klasycznym nie uda­
ło się zakwalifikować do finału. 
Dziedzicówna płynąc w drugiej se­
rii została zdyskwalifikowana za błfl­
dy stylowe. Chylak, tak jak wszy­
scy startujący dotychczas naal re­
prezentan'cl popłyn-:ła poniżej swoich 
mot.liwoścl. 

W finale 400 m w stylu zmien­
nym L. G6rsklemu nie udało się po­
prawić lokaty jaką wywarczył w 
porannych eliminacjach. W stoją· 
cym na bardzo wysokim poziomie 
wyścigu Polak, mimo że uzyskał 
lepszy nit w eliminacjach czas -
4.28,23 - ujął ostatnie, ósme miej­
sce, nie nawiązując walki o czoło-. 
we lokaty. Niespodziewanym zwy­
cięzcą został reprezentant gospoda• 
rzy G./Franceschi. Jego rezultat -
4.20,41 jest rekordem Europy, prze­
wyższający dotychczasowy, naletący 
do A. Sidorenkl z ZSRR o 0,44 sek. 

o ponad sekundę wolniej od włas­
nego rekordu Polski popłynął w eli­
minacjach na 100 m motylkiem 
B. Zychowicz. Zajął on w trzeciej 
serii szóste miejsce, a 23 na 30 star­
tujących; 

Jadą; ale ·czy po medale? 
Władze PZKol. podały do publlcz­

nej wiadomości skład polskiej eki­
py na tegoroczne szosowe mistrzo­
stwa świata w kolarstwie. Po do­
!i!łt1bnej analizie, po wnikliwy:!ll pr~e­
sl.udiowanlu wszystkich argumentow 
(tych „za" ł tych „przeciw") barw 
Polski na 100-kilometrowej trasie 
szwajcar~kich MS prowadzącej wo­
kół Jezio1·a Bodei\skiego bronić będą. 
v; wyścigu drużynowym: L. Piase~­
kl (Orlęta Gorzow Wlkp.), M. Lcs­
niewski (Romet Bdg.), D. Zakrzew­
ski (Gwardia Katowice) i kolarz tere· 
si6skiego Mazowsza J. Swinoga. 
Czwórka ta niedawno na podszcze­
ch'lskiej trasie osiągnęła czas poni­
żej 2 godzin, co stanowi dobry pro· 
gnoityk przed wyjazdem do Szwaj­
carii. Czy ·.1a tyle jednak, aby moż· 
na marzyć o medalu, jak ~o 
kiedyś bywało. Raczej trudno si~ 
łudzić, biorąc pod uwagę siłę jaką 
prezentują rywale. Przede wszyst­
kim kolarze NRB, ZSRR czy też -
.Jak wynika z meldunków ptasowych 
- , Holandii i gospodarzy mistrzostw, 
$1.wajcarów. 

Do ind ywidualnej próby staną 
czw arty kolarz w czasie angielskich 
MS - A. Seredi\$: (Molo .Jelcz Oła­
w a), T. Krawczyk (Stomil Poznań), 
A. Mierzejewski (Agromet Toruń), 
A. Jaskuła (G wardia Katowice) oraz 
dodatkowo jeden zawodnik spośród 
dwójki - A. Zagajewski ~Mazowsze 
Teresin)1 l\l. Jiorycki (Sudety J. Gó· 
ra). Który z nich' wyjedzie do 
Szwajcarii, zadecydują środowe, gór­
skie mistr zostwa Polski, które odbę­
dą ~li: w okolicach Jeleniej Góry. 
Do wyścigu indywidualnego zgłoszo­
no także w polskiej ekipie ściga.1ą· 
cego się za granicą U. Santyslaka, 
który przyjedzie na mistrzostwn 
światn na koszt włosjkiego klubu. 

J~k. przelrnzali przedstawlcielom 
prasy st.e1·nicy polskiego kolarstwa, 
te1;oroczna ekipa na MS jest wyjąt· 
kowo skr-omna . Jako dowód podano, 
te nie pojadą rezerwowi., a uczest· 
11lcy wyścigu drużynowego nie będą 
czekali na swoich kolegów z ekipy 
i >.ar az po wyści~>J powróca do kra­
ju. A więc i~ocinie z duchem retor-

my, gdyby nie jeden drobny, choć 
zd;miem komentarza „TL" dość 
Istotny „szczegół". Otóż zabrakło 
miejsca dla rezerwowych, ale nie 
zabrakło go dla obserwatorów GKKFiS 
(I to aż dwóch) pomijając już -
co słusznie wytyka „TL" - że kie­
rownikiem ekipy Jest również pra­
cownik naszego ministerstwa spor­
tu. Zabrakło w tym względzie salo­
monoweg9 wyroku. Chyba wystar­
czyłoby, aby obowiązki obserwowa­
nia tego wszystkiego co będzle dzia­
ło się na mistrzostwach, złożyć na 
barki obecnego tam prezesa PZKol. 
wszak obserwatorzy nie zdobywają 
medali, o które clt:żko będzie ubie­
gać się nawet takie naszym kola­
rzom, którzy niestety nie mają szan­
sy powtórzyć sukcesów Szurkowskie­
go, Szozdy i póżnlejszych ich następ-
ców. A może... (w) 

Obiecujący początek 
Na betonowym torze „Oerllkcm" 

w Zurychu rozpoczęły slę mistrzo­
stwa świata kolarzy torowych. 

W eliminacjach wyścigu lndywi<lu­
alnego na 4 km wystąpiła dwójka 
naszych kolarzy mL5trz kraju 
A. Sikorski i wicemistrz - R. na­
widowlcz (obaj z Gryfu Szczecin). 
W pierwszej rundzie ellmlnacyjnej 
„zmieśclll się" w czołowej szesnast­
ce i awansowali do 1/8 finału. Bar­
dzo dobrze zaprezentował się szcze­
~ólnie Dawidowicz. W 12 ,11eri1 (star­
towało 38 zawodników) jadąc w oa­
rze z Duńczykiem J. Pedersenem 
uzyskał dobry czas - 4.43,24. Oka­
zało się potem, że był to piąty wy­
nik eliminacji, co ma znaczenie przy 
zestawieniu , par dalszych rund. Jego 
r ywal przejechał dystans w 4.46,91, 
kwaliflkując się również do l /8. 

SlkorRki przegral w 17 serii z brą­
zowym medalistą MS na tym dy­
stansie z Leicester M. Hernlgiern 
(NHD), ale Je~o czas - 4.49,10 - był 
15 w ynikiem i awansował Polaka 
do 1/8 , finału. Hernlg uzyskał trze­
ci czas eliminacji - 4.40, n. 
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Zainteresowanie nowa propozvcia Dobre tempo 

p o k o i o w a ZSRR 
Ogłoszona w niedzieli: przez 

ZSRR decyzja o Poddaniu pod dys­
kusję Zgromadzenia Ogólnego Na­
rodów Zjednoczonych projektu u­
kładu o zakazie stosowania siły 
militarnej w przestrzeni kosmicz­
nej oraz z kosmosu wobec Ziemi 
wzbudza nadal szerokie zaintere­
sowanie na świecie. 

„Nepszabadsag". Gazeta wskazuje, 
że Związek Radziecki już wcześ­
niej , wniósł szereg ważnych pro­
pozycji zmierzających do ograni­
czenia wyścigu zbrojeń. Istota no­
wej inicjatywy polega na tym, że 
ZSRR zobowiązał się nie umiesz­
czać jako pierwszy w przestrzeni 
kosmicznej jąkiegokolwlek rodzaju 
broni antysatelltarnej. 

Gminne apółdzlelnle „Samopemoc 
Chłopska"· o.raz zakłady zbożowe 
„PZZ" skupują nadal po ok. 100 
tys. ton ziarna dziennie. Do koń­
ca ubiegłego tyJ:odnia rolnicy in­
dywidualni, J:OSPodarstwa państwo­
we i spółdzielcze dostarczyły łą­
cznie pcnad 3,5 mln ton zbóż, ~łó­
wnie żyta. W ostatnich dniach 
najwięcej zboża kupuje 1lę w pa-
sie województw tP6łnocnych, gdzie 
jeeo zbiory 1ą p6tniejsze niż 'w 
pozostałych regionach l«aju. W 
sumie przebiet te1oroczne10 1kupu 

~kupu zbóż 
zbóż może zadowalać, choć rzeos 
jasna potrzeby krajowe są znacz­
nie wii:ksze. Skupienie w kraju 
większych llości zbóż PGZWala na 
uniezal(!ż-iienie się od importu, a 
zarazem na wydatniejsze zgrom~ 
dzenie takich zasobów ziarna, któ" 
ra pozwolą lepiej zaopatrywać ry­
nek w przetwory zbożowe, w tym 
także poszukiwane produkty żyt­
nie oraz rolników - w pasze. 
Cz11ść bowiem ziarna w formie 
wzbogaconej w białko I składni­
ki mineralne wróci jako pasze 
trekiwe do gospodarstw. ' Rzecznik sekretarza generalnego 

ONZ w specjalnym oświadczeniu 
stwierdził, że w ciągu ostatnich 
2 lat Zgromadzenie Ogólne Naro­
dów Zjednoczonych kilkakrotnie 
wzywało 1połeczność mii:dzynaro­
dową do podjęcia wspólnych sta­
rań, które zapobiegałyby rozsze­
rzaniu się wyścigu zbrojeń na 
przestrzeń kosmiczną. Inicjatywa 
- stwierdza się w oświadczeniu -
stanowi nowy impuls w tym kie­
runku. 

POLITYKA SPOŁECZNA PAŃSTWA 

Dziennik „Rude Pravo" pisze, te 
nowe inicjatywy pokojowe ZSRR, 
wysunięte przez Jurija AndroPO­
wa służą !dei zagwarantowania, by 
przestrzeń kosmiczna była wyko­
rzystywana wyłącznie w celach 
pokojowych 

Wyeliminowaa groźbę wojny ją­
drowej, jaka zawisła nad ludzko­
ścią, nie dopuścić do m!Utaryzacjl 
przestrzeni kosmicznej - tak mo­
żna podsumować nowe watne pro­
pozycje, które wysunął Jurij An­
dropow na 1potkaniu z amerykań­
skimi senatorami, pis~ dziennik 

(Dokończe.n1e r.e s:tr. 1) 
zdecydowanych posmiięć antyinfla­
cyjnych i oszczędnościowych, przy 
rozbudowanym prog'tamie socjal­
nym obejmującym m. in. tak do-, 
niosłe tlecyzje jak nowe ustawy 
emerytalno-rentowe, trzeba było z 
czegoś zrezygnować. Postanowiono 
zatem przesunąć w czasie zakończe­
nie reformy zasiłków rodzinnych. 

Rodzinom najuboższym państwo 
przyszło jednak z doraźną pomocą 
finansową. Jesienią ub. r. wypła­
cono jednorazowe śwlądczenia pie­
niężne osobom pobierającym emery­
tury I renty nie przekraczające 3,ll 
tys. zł. Pomoc tę otrzymały rów­
nież osoby, na które był wypła­
cany zasiłek rodzinny w podwyż-

szonej wysokości, a więc rodziny, 
których dochody nie przekracjlały 
3,5 tys. zł na osobę. O rozmiara11h 
tej pomocy, a zarazem o wielkoś­
ci potrzeb świadczy fakt, że sko­
rzystało z niej 7,2 mln osób, a ko­
sztowało to 27,4 mld zł. 

Miniony rok był okresem nie no­
towanego poprzednio wzrostu środ­
ków na p,gmoc 1połeczną. Wydatki 
na ten cel zwiększyły lię niemal 
trzykrotnie: z 9,8 mld zł na 26,5 
mld zł, a liczba korzystających ze 
świadczeń materialnych z tego ty­
tułu wzrosła z 695 tys. do ponad 
miliona w 1982 r. 

NOWE RAKIETY 
ANTYSATELITARNE 

Jednym 1 najtrafniejszych roz­
wiązań naszej polityki społecznej 
chroniących ipteresy dziecka i ro­
dziny jest zasiłek wychowawczy 
wprowadzony :zgodnie z porozumie­
niami społecznymi w 1981 r. Na 
początku 1tanu wojennego podjęto 
decyzję o przedłużeniu okre~u wy­
płaty tego zasiłku 1 18 do 24 mie­
sięcy. Matki samotne i kobiety 
wychowujące bliźnięta lub dzieci 
kalekie mogą otrzymywać ten zasi­
łek nawet przez 36 miesięcy. Uza­
leżnienie jego wysokości od pozio­
mu płacy minimalnej •prawiło, te 
zasiłek wychowawczy został w tym 
okresie podniesiony dwa razy. 
Warto przy okazji przypomnieć, te 
płaca najniższa wzrosła w ub. r. 
z 2400 zł do MOO zł miesięcznie 1 
rekompensatami._ 

Pod koniec 1!erµnla br. Penta­
gon planuje przeprowadzenie· do­
świadczeń z nową bronią antysa­
telitarną, mogącą mi.5ZC1y4 każdy 
obiekt kosmiczny, z.na}dujący się 
na orbicie okołoziem&kl.ej - J>Oln­
tormował dziennik "New York 
Times". 
Tą nowll broni• jut niewielka, 

dwustopniowa rakieta wypoeażona 
w niezwylge wrażliwll e:rowdcę bo­
jową, reagując' na podczwwone 
promieniowanie emitowane 'Pt"ZSZ 
satelity. Rakieta zostanie odpalo­
na n•a WY3Qkości około 28 kilome­
trów z pokładu 1pecja1nie przy­
stosowane1fo do tego celu samolo­
tu myśliwakieico „F-111". Aby ia­
instalować specjalne urządzenia 
służące oo umocowania rakiety na 
myśliwcu potrzeba było uledw!e 
1ześć JOdzin. 
Zakłada się, łe w i>rzynłokł llO­

staną utworzone dwie eskadry 1&­
molotów myśliwskich „F-111" z bro­
nią antysatelitarną na pokładzie, 
które prztz całą dobę znajdować 
si11 będą w pełnej 1otowośei bo­
jowej. 

„Nevr York Tlm1111" twierdzi, te 
J)l'ace nad budową broni. ko11mkz~ 
nej, zdolnej zniszczyć· satelity 'Prz.,_ 
ciw11ika, prowadzone były w Sta­
nach Zjednoczonych ' od 20 lat. 
Przyspieszenie tych prac nastąpi­
ło w ostatnich latach, kiedy USA 

Rozmowy 
li ~i jsko-f ra ncuskie 

Specjalny wysłannik prezydenta 
Francji, Ronald Dumas, kt6Ty 
przebywał w .Trypolisie, prowa-

' dząc rozmowy 1 przywódaą, Libii 
pułkownikiem Muammarem Kada· 
fim oświadczył we wtorek, te 
rOz"'{iązan!e kontliktu w Czadzie 
przy stole~konferencyjnym jest na­
dal sprawą otwartą. 

Dumas wyraził opinii:, że roz­
mieszczenie sił francuskich w Cza­
dzie nie przekreśla negocjacji w 
sprawie pokojowego uregulowania 
problemów tego kraju. 

Rola 
francuskich 

W miarę 1ak Francja umacnia 
swój "potencjał wojskowy w Cza­
dzie, obserwatorzy wysuwają róż­
ne przypuszczenia co do roli fran­
cuskiego korpusu ekspedycyjnego 
w t:vm kraju. 

Oficjalnie w Paryżu utrzymuje 
się, że żołnierze francuscy prze­
bywają w Czadzie w charakterze 
instruktorów wojskowych, a wspar­
cie lotnicze, jakie otrzymał od 
Francji reżim w N'Djamenie, ma 
cel odstraszający. Liczbę żoŁnie­
rzy francuskich ocenia się na o­
koło 3 tysięcy. 

W Paryżu nie wykluoza się je.d­
nakże bezpośredniego udziału od­
działów francuskich w walkach. 
Możliwość tę przyjmuje się oficjal­
nie z zastrzeżeniem, że może do 
tego dojść, jeśli zostaną one zaa ta-

llROllKl 
w•a>~o-.ow 

A 12.20. Na ul. Gagatina kierow­
ca „Zul<a" LDP 471B jadąc na łuku 
drogi spowodował przewrócenie się 
samochodu na bok. Pasażer I spraw­
ca wypadku doznali obrażeń. Straty 
oszacowano na 100 tys. zł. 

A 17 .45. Na ul. Woronicza przy ul. 
Lim;mowsklego kierowca „Stara" 
LDB OlOK spowodował zderzenie z 
,ł,adą". Ofiar w ludziach ntc by­
ło, stn1ty są znaczne. 

.t. 19.25. Na ul. Aleksandrowskiej 
11)8 Henryk K. jalląc• motorowerem 
LOO 0579 przewrócił s i ę dozna .ląc ra­
ny fłuczonej czela. Przebywa w 
szpitalu w Zgierzu. 

(kl) 

ze.rwały rozmowy ze ~ązklem 
Radzieckim na temat demil.!taryza­
cjl kosmosu. 

Spotkanie 
M. F. Rakowskiego 

matematykami z 
23 bm. w Urzędzie Rady Mini­

strów wicepremier Mieczysław Ra­
kowski spotkał &ię z uczonym! -
uaze&tn!kaml Międzynarodowego 
Kongresu Matematyków, jaki od­
bywa się w Warazawie oraz przed­
stawicielami Międzynarodowej Unii 
Matematygnej. Y/ładze Unii repre-
zentowali - Juergen Moser ze 
Szwajcarii, prezydent oraz Olli 
Lehto 1 Finlandii, sekretarz Ko­
mitetu Wykonawczego. 

Na urlopacla wychowawczych 
przebywało w ub. r. blisko 800 tys. 
pracownic. Ponad pół miliona o­
sób ~korzystało z możliwości wcze­
śniejszego przejścia na emerytur\\, 
wprowadzonej w połowie 1981 r. 1 
utrzymanej w ub. r. W wielu za­
kładach spowodowało to znaczne 
kłopoty kadrowe. Nie mniejsze iru­
dności 111 wynikiem 1kr6cenia cza­
su pracy. W okresie stanu wojen­
nego utrzymano 42-godzinny tygo­
dniowy wy!J\iar czasu pracy, który 
dla osób :i:at;-udnionych w warun­
kach szkodliwych dla zdrowia lub 
szozególnie uciążliwych wynosi od 

_ UJawnił. się 
Witająo przedatawicleli nauki kil­

kunastu krajów M. Rakowski wy­
raził zadowoleni• ~ faktu goszcze­
nia tak reprezentatywnego grona 
ma~~matyk9w, ora~ żt .miejscem ie.u Ltet:ba osób pragn,cych .i.:orr;ystać 
kongresu jest Warszawa. Jest ona 1 dobrodziejstw ustawy o amnestll 
miastem otwartym na kontakty t ujawnić swą nielegaln, działalność 
mi11dzynarodowe I takim też pozo- przed .organami ścigania systematycz-
1tanle w przyszłości. Satysfakcja z nie rośnie. Do n bm. decyzje takie 
tego że nasz kraj był organizato- podjęło 108 osób. Wśród ujawniają-

, t t kó cych się są .równiet tacy, którzy w 
rell!- kongresu ma ex;ia Y w pozo- r6żnych sti-ukturach konspiracyj­
sta3e tym większa, Iz w matematy- nych pelnlll funkcje kierownicze. 
ce świat.owej widoczny jest udział Jest nim niewątpliwie poszukiwany 
polskic;h matematyków. listem gończym członek tzw. tym-

0 przebiegu i dorobku Mi11dzy- czasowej komlf:'.j.I" koordynacyjnej 
narodowego Kongresu Matematy- NSZZ „Solldarnosc Władysław Har-

ó któ d · j ... k , dek, jeden z sygnatariuszy wielu 
k W, ry obiega U.o onca - kolportowanych w kraju 1 za gra-
poinformował prof. Czesław Olecłi, nicą oświadczeń. I innych dokumen-
przewodnlczący kongresu. tów tej komisji. 

(PAP) ''Vladysław Hardek zdecydował 1tę 

Wydalenie obywa·telki 
francuskiej z. Polski 

Jak Informuje rzecznik prasowy 
Wojewódzkiego Urzędu Spraw Wew-

woj.sk 
w Czadzie 

kowane p!eqvsze. T.ru.dno przew!­
dziea, jak rbzwin,ie się sytuacja. 
Na razie na f.rOtllcie panuje całko­
wity spokój, który jest jednakże 
wykorzystywany przez siły anta­
gonistyczne na umacnianie pozycji 
i zdolności bojowej. 

SEKRETARZ GENERAI;NY ONZ 
w AFRYCE POLUDNIOWE.J 

Sekretarz generalny ONZ, Javier 
Perez de Cuellar, który przybył w 
poniedziałek wieczorem do Kapszta­
du prowadzi tam rozmowy z przed­
stawiclelaml rządu RPA w sprawie 
rozwiązania problemu namibijskiego. 
Celm jego misji jest próba przeła­
mania impasu w wielostronnych roz­
mowach, mający~h doprov.:adzlć do 
proklamowania niepodległości Nami­
bii. 

NAJEMNICY Z USA 
W SALWADORZE 

Najemnicy amerykańscy byli człon­
kowie oddziałów USA, które wzięły 
udział w wojnie wietnamskiej, szko-" 
lą obecnie żołnierzy salwadorskich v1 
zakresie taktyk zwalczania party­
zantki - oświadczył w stolicy Sal­
wadoru redaktor naczelny pisma na­
iemników. zat y tułowanego „żołnierze 
l"ortuny", które wydawane jest na 
ter enie USA. 

nętrznych w Katowicach, w dniu 19 
bm. Służba Bezpieczeństwa WUSW 
zatrzymała w Bytomiu obywatelkę 
francuską I. z. W jej przedmiotach 
turystycznego użytku ujawniono 
skrytki w których znajdowały Bi<: 
materiały oraz Instrukcje przezna­
czone do organizowania działalności 
nacjonalistycznej na terenie Ukraiń­
skiej Socjalistycznej Republiki Ra­
dzieckiej l Polski. Wymieniona, na 
zlecenie banderowskich organizacji 
ukraińskich nacjonal1stów, pozostają­
cych na usługach CIA i Innych służb 
specjalnych państw zachodnich, u­
siłowała przemycić te materiały do 
ZSRR za pośrednictwem obywateli 
radzieckich. 

Wymieniona obywatelka francuska 
- w trybie administracyjnym - zo-
stała wydalona z PRL. • 

(PAP) 

AUTENTYCZNY OTELLO - Ol<"IARA 
RASIZMU 

Czarnoskóry aktor z. Brodwayu, 
grający .colę Otella podczas festlwa­
lu szekspirowskiego w Wi!liamsbur­
gu w Stanie Wirginia, zrezygnował 
z dalszych występów w Imprezie w 
związku ze stałymi szykanami na 
tle rasowym ze strony pozo•tałych 
aktorów. 

Darryl Croxton oświadczył, te 
rlągle był obrażany I pqpitany. Pod­
cza:ę wystawiania jednego ze spek­
takli zmuszony był do pracy 18 .go­
dzin na dobę. W końcu załamał sie. 
widząc, że stał się obiektem pow· 
szechnej nlenawiścl otoczenia. 

Redaktor depesz.owy 
ZOP"IA 3l' 1 M '\'\l:JWA 

Redaktor techn!cmy 
JERZY KLrMA 

Sll do 42 godzin. Decyzję tę podję­
to mimo ocromnycll trudności 
gospodarczych i spadku do!!hodu 
narodowego, mimo palącej ko­
nieczności ~wl11kszenia produkcji. 

Czas &tanu wojennego był okre­
sem intensywnych prac nad jedną 
z najważniejszych w latach powo­
jennych decyzji, jaką była reforma 
systemu emerytalno-rentowego. W 
grudniu ub. r. Sejm uchwalił usta­
wy o zaopatrzeniu emerytalnym 
pracowników I Ich rodzin, o ubez• 
pieczeni_u społecznyjll rolników In• 
dywidualnych I członków kh ro­
dzin, o zmianie ustawy o zaopa• 
trzeniu Inwalidów wojennych 1 
wojskowych oraz Ich rodzin. Po• 
nadto uchwalono ustawy, kt6re u­
możliwiły rewaloryzację emerytUl' 
i rent szeregu innych grup lud• 
ności. Zakończono jut w zasad.zie 
oicromną, ob1tjmując4 4,11 mln osób 
operację przeliczeń l plerwilzyeh 
wypłat •wiadczeń podwyższonych I 
tego tytułu. Ri>czne konty reali· 
zacji samej tylko ustawy „pracow• 
nlc~ej" wynoszl\ 81 mld zł. 

Jest to dalece niepełna lista do­
konań polityki 1połecznej okresu 
stanu wojennego. Dzięki aktywnej 
polityce społecznej udział wspomni&• 
nych wyżej oru innych iwiadcze!\ 
1połecznych w budżecie przeciętne' 
rodziny pracowniczej wzr6sł :s 12 
proc. w 1981 r. do około 18 proc. 
Mimo zał 1padku dochodu · narodo­
wego o około 20 proc„ 1poży.cie ob­
niżylo 1ię w mniejszym 1topnlu -
o około 18 proo. 

Trudno chyba byłoby zna.le!~ 
pr:r:yklad kraju, który tak Jak nasz, 
w warunkach tak poważnych trud­
ności gospodarczych rozwija funk­
cje opiekuńcze państwa. Działo się 
to w dodatku w warunkach stanu 
wojennego, który w potocznej świa­
domości kojarzy się z rygorami, a 
nie :1 opieką. Wynika to jednak z 
naszych pryncypiów ustrojowych, 
z poczucia odpowiedzialności pań­
stwa za los najsłabszych, z potr:z:e-­
by urzeczywistniania zasad spra­
'll>iedl!wośc! 11połecznej. (PAP) 

w. Hardek 
wystąpić takt• publlc:mle przed te• 
lewizyjną kamerą. 

W okresie legalnego dzlałanla „S<r 
lidarności" - oświadczył przed ka• 
merami tv - pełniłem funkcję prze­
wodniczącego koml~jl robotniczej hut· 
nlków w. Komblrtacle Metalurgicz• 
nym Huty Im. Lenina. Działałem 
także jako członek zarządu Regio• 
nu „Małopolska". 

Pod.czas Walnego Zjazdu Delega­
tów Regionu, jaki odbył się w. czerw­
cu 1981 r., uzyskałem drugą llczbe 
głosów wyborców. W czasie ogłosze­
nia stanu wojennego brałem udział 
w 1trajku w Hucie im. Lenina w 
dniach 13-16 grudnia 1981 r. 

Po jego zakończeniu rozpocząłem 
działalność w podziemnych struktu­
rach związkowych. 
Pełniłem funkcję przewodniczącego 

regionalnej komisji wykonawczej re­
gionu „Małopolska" oraz wchodziłem 
w skład konspiracyjnej struktury 
krajowej, jaką jest Tymczasowa Ko­
mis.la Koordynacyjna NSZZ „Solidar­
ność". 

W imieniu obydwu struktur pod-
pisywałem oświadczenia uchwały I 
apele. Tak było do wczoraj. Od 
dnia 22 sierpnia 1983 r. postano­
wiłem zaprzestać dalszej działalno­
ści w strukturach konspiracyjnych. 
Korzystając z możliwości jakie stwa• 
rza ustawa o amnestii podjąłem de· 
cyzję o zaprzestaniu działalności kon­
spiracyjnef i ujawnieniu się. Nie 
ukrywam, że ta ostateczna decyzja 
była trudna, ale też głęboko prze• 
myślana: Trwanie w dotychczaso­
wym układzie powiększa straty mo­
ralne, społeczne I gospodarcze. Na 
decyzję miały wpływ także znane ml 
fakty ujawnienia się innych osób 
z kręgów konspiracyjnych, w tym 
także z terenu Krakowa. Obserwu-
1ąc rozwój sytuacji w kraju, do­
szedłem do wniosku, że droga która 
szliśmy, ktdrą poczatl<owo uważaliś­
my 7.a słuszną przyii.osl szkody. Ak­
cje protestu poróżniają między s0-
bą kolegów z pracy. ·prowadzą do 
niepotrzebnych· podziałów w społe­
czeństwie, burzą spokój w mi<istacll, 
oowodują poważne straty materlat­
ne I moralne. narażają szczeeólnie 
młodych, porywczych I niedo§wla<l­
czonych. Z tego też względu uwa­
żam, że ·nłecelowe jest prowadze­
nie dalszej . działalności konspiracyj­
nej. Społeczeństwu I krajowi po­
trzebny jest proces normalizacji t 
spokój. 

Nie nale7.y powiększać rozmi!łrów 
kryzysu. 
Kierując się tym właśnie wze:le­

dem stanąłem dzisia.i dobrowolnie 
przed wami, aby przedstawić "'"Ój 
oogląd, swoją decyzję i równocześ­
nie zaapelować: 

- do członków TKK oraz wszyst­
kich innych ,pozostających nadal w 
ukryciu - jeszc1e raz przemyślcie 
zasadność swojej dalszej działalno­
ści, zastanówcie się, nie dajcie się 
poni„,;c emocjom: 

- do wszystkirh tych, którzy czę­
sto w dobrei wierze ~zl1 za głosem, 
ir:strukciaml ko!łsolracji, a ~zczel(ól­
me - do załoKI dro<>'le1rn mi k:omb\­
natu Huty im. Lenina: za&to.nówcie 
!(ię ieszcze ra? nad ~woirnt ZAtnta­
rami i nn.mif'lff! lri~~ ?:e ie7eli przez 
nie r1L~t~hv !"'iP st~r kr7. y w1,,i"' r,110 -
ci•ź 1e<'lnnru11 ~>'.łowl<"kowi · - odstąp­
r 'e od niC'h. . . 

Wo.1ev•ódzki Urząd Spuw Wew~ 
"letrznvch w Krakowie wystąpił do 
'~mle.i!'>zej Wojskowej Prokuratury 
Garnizonowej o z11stosowanle wobec 
'1.'ł»rlvsława Hardyka ustawy o 1 am· 
nestii. (PAP) 



Bardzo lubię spacerować w par­
ku na Zdrowiu, wstąpić do ZOO 
i Ogrodu Botanicznego, spojrzeć na 
m~asto :z: najwyższej trybuny sta­
dion1.1 :f.KS. Nie unikam też prze­
peŁnionych basenów „Fali" i zaw­
sze .rwarnego „Lunaparku". Naj­
ciekawiej ·jest jednak zboczyć cza­
aeni z wyasfaltowanych parko­
wych eJejek, by wśród plątaniny 
ścieżek odnaleźć ślady dawnego 
lasu 'miejskiego, a nawe.t niegdy­
siej}zej puszczy„. 

. „DZIEWIĄTKĄ"_ 
do „DISNEYLANDU"? 

Kiedy nll. początku lat 1iedem­
dZiesiątych przedstawiono projekt 
rozbudowy Parku Kultury i Wy- . 
po<!zynku na Zdrowiu, niektór.zy 
wpadli w zachwyt. „Wreszcie -
mówili -:- będziemy mieli w Ło!lzl 
kompleks rekreacyjny z prawdzi­
wego zdarzenia. Pokażemy tym z 
Qhorkowa, jak w niedzielę (nie by­
ł<) jeszcze wolnych sobót) wypo­
ożywają łodzianie. Wsiadasz bra-

, cie w „dziewiątkę", kilka przy­
stanków i.„ jesteś. jak w „Disney­
landżie". 

Umiarkowani optymiści Uczyl1 
eo najwyzeJ; że pozbawionemu 
wszelkich wód miastu przyllędzie 
mote jeszcze jeden basen i kilka 
boisk· sportowych, Byli ! przeciw­
nicy jakiegokolwiek „zagospodaro­
wywania'' terenów na Zdn>wiu. 
Betonował alejki, ogradza6 ukwie­
cone łączki, stawiaó jakieś pawilo­
ny · . .-.. potworki - po ,co? Człowiek 
chce w niedzielę przejść się po le­
ale, rozłożyli kocyk na trawie, wy-
1rzitó 1lę na słoneczku w negliżu, 
:rjeśó eoł na łwieZ.ym powietrzu. 
A tu: „Iiompleks rekreacyjny", 
wytyczone „ścieżki zdrowia" 'i co 
krok, to · jakiś cennik. To juz le­
pięj je<:hać do Łagiewnik. 

Plany były istotnie „komple~so­
we". 'Miał powstać zespół baseno~, 
n.owe boi.ska i ośrodek sportow 
wodnych. Zaplanowano wreszcie u-
porządkowa1,1ie terenów Ogr~d'! 
Botanicznego. Rozr.,,wce słuzyc 
miały: odnowiona muszla 'koncer­
towa, ogródek jordanowsk~I strzel­
nica i. „wesnle miasteczko . Prze• 
wldi:ia.no symetrycznl'e biegnące 
ciągi 11pa11erowe, wypoczynkowe 
wiaty, gęstą sieć punktów małej 
gastronomii. Ponadto - moderni­
zacja oświetlenia, utwardzenie a­
lejek a w przyszłości, bezpieczne 
estak~dy nad p.rzecinającyml park 
ruchliwymi ulicami. 

PRZYBYŁO WYDEPTANYCH 
śCIEZEK 

P r ace ruszyły z impetem. Naj­
większe zainteresowanie wywoływa­
ła oczywiście budowa basenów. Mie­
szą.ne odczucia . budziły n11tomiast 
początkowo sterty kamie!').! wido­
czne .za ogrodzeniem przy ul. Krze­
mienieckiej. Wyjaśnienia, że są to 
alpinaria Ogrodu Botanicznego ni­
kogo nie przekonywały aż do 
ch;w.ili, gdy ?\'Śród głazów pojawi­
ły się rzadkie okazy roślin. 
Wielką atrakc-ją stało się „we­

sołe miasteczko". Młodzi łodzianie 
tracili tam niekiedy całe „kieszon­
ko.w..e". Szwedzkie maszyny, gło­
śne reklamy, j_eszcze bardziej 
krzykliwa muzyka i gęsto rozsia­
ne kasy biletowe. Nic za darmo: 
górska kolejka, karuzele, pneuma­
tyczne samoloty, automaty zręcz­
noś.ciowe, samochodziki z panto­
grafem, gabinet krznvych luster, 
a . nawet przepowiadająca przysz­
łość „głowa na mieczu" i zamek 
strachów . 

. Z . czasem jednak impet „zago­
spodarowywania" terenów re~ea­
cyjn)',ch na Zdrowiu słabł. Z~c~ęły 
i;,ię - trudności, 

1 
kłopoty, poslizgl. 

Budowę „Fali" wszakże ukończo-

no dopiero w tym roku., .1 1hwi- Pyrektot' LPKiW - mgr Marek 
lą uruchomienia basenu ze „sztu- Woźniacki uśmiechnął 1h1 lekko· 
cznymi bałwanami". Tłumy od- pod wąaern, Jdy wspoilllliałem 1 
wied:ują 64~hektarowy teren· O- „disneyla.ndowych . zapędach". 
grodu Botanicznego i chociaż wszy- ' Nie - :iaprzeczył natychmiast .... 
scy doceniają zgromad.11me fam o- ohooiai niełatwo • tym mówił 
kazy flory, to sąsiadujący z wlel- w dobie kryzysu. Wiele przeolei 
ką Retkinią ogród stał się miej- zostało zrobione, a „Fala'~ ji"8t na• · 
scem wypoczynku mieszkańców szą dumą, Obecnie kończymy o­
blisko 100-tysięcznego osiedla. gród dendrologiczny znajdujący ai11 

Z wielu zamierzeń jednak zre- naprzeciw Pomnika , Czynu Rewo­
zygnowano. Przeciwnicy komplek- lucyjnego. Niemal rotowa jest a­
sowego z-agospodarowywania Zdro- leja Retkińska, która, w parku sta­
wia odetchnęli z ulgą. Kilka pokry- nowi naturalne przedłużenie ulicy 
tych asfaltem alejek, to ostatecznie o tej samej nazwie. Musimy tylko 
nic strasznego. Nadal można spacero- czasowo zdjąć klosze latarni nie 
wać po lesi~. kluczyć wśród ba- podłączone jeszcze cło sieci, 1dyi 
gien (b[) są ·nawet bagna na Zdro- wandale jui zdążyli 1tłue kilka 
wiu), wylegiwać· aię na trawie. szklanych „grzyb~ów". 
Pracowicie więc wydeptujit kolej- W przy1złym roku zamlerum7 
ne ścieżki w gąszczu starej pusz- uporządkował teręny nad . atawa­
czy, której nie mają siły bronić ml, odnowió sapleoze munll kon­
już nawet kolczaste krzewy jeżyn. oertowej, a także sbudowaó kilka 

niezbędnych obiektów 1ospodar.• 
ozych w 01rodzle .Botanicznym. 
Trzeba tei porządnie ogrodzl6 re-

DZIEŁO ZNISZCZENIA 

Nie zrealizowoe do końca plany ze1iwat. Par-kowi brakuje pieniędzy 
ucieszyły nie . tylko miłośników i ludzi do pracy, oo także wiąże 
dzikiej J?rzyrody. Jak ryby w wo- się z finansami. Otrzymujemy do­
dzie czują się na Zdrowiu różne- tacJe z kasy miasta l łEredyty ban· 
go pokroju opryszki i wandale. kowe, ale planować rozbudowę w 
Broni się przed nim ogrodzone warunkach reformy, to sprawa 
kamiennym murem ZOO. Nie war- kłopotliwa. 
to ryzykować zresz,t~, by po prze- Park Kultury I Wy.poczynku nie 
kroczeniu tej zapory znaleźć 1ię zarabia na 1woje utrzymanie. 
oko w oko z głodńym zwierzem. Wstęp do 01rodu :Botanicznego 
Żelazny parkan chroni też tereny je.t bezpłatny, niskie ceny blle­
„Fali", ale służba porządkowa ką- tów na „Fali" ~yma1ają dotowa­
piellska nie zawsze w porę zdąża nia tefo obiektu, ZOO i „Luna­
przywita6 „bezpłatnego iościa". park" są oddzielnymi przedsiębklr­
Za nic natomiast traktowane są o- atwaml. Pieniądze przeznacza 1141 
grodzenia Ogrodu 'Botanicznego. więc na bieżące, Jl,ajpllniejne wy­
Wandale bez skrupułów terrory- datki. Nikt tet 1pecjalnie nie kW•­
zują nielicznych dozorców, niszczą pl się do udzielenia poirnoo7 So­
i kradną rośliny, urządzają w gę- spodarzom Zdrowia. 
stwinie krzaków pijackie bankiet}'. Pawilony 1astronomic1:ne m!ały-

W świecie przyrody znane jest by tam zapewniony utarr. · KS 
pojęcie walki o byt. Na Zdrowiu „Tramwajarz" - dawny fOlpo­
(i .w innych parkach także) ta darz przystani 11.ad 1tawarni 

Jw'alka przybiera nieco inne formy. mógłby przypomnle~ nam, ie na 
Pracownicy ŁPKiW walcz11r z ty- Zdrowiu płY'wały kledyi po wo­
rni, co jmiec11r l niszczą. Spacero- dzie kajaki, łódki ,1 rowery wod­
wicze bronią aię przed watahami ne. Zupełnie zaniedbane 8' "bollka 
rozwydrzonych chuliganów. Z na- „,Energetyka" l dawne te.tony 
padami l rozbojami walcz11r • rół.- ,,Społem". Planowano przeniei6 
nym 1kutkiem organa milicji. „wesołe mlutecako" w łnne miej-

Jak po tej walce wygląda daw- sce (za 01rodem Botanlemym), a 
ny las tnlejski? Można to łatwo Istniejąc• obiekty IPOrtowe upo­
sprawdzić. Stosy śmieci, porzuoo- rządkowa~ l ek•ploatować •rodni• 
ne butelki, zdeptane l połamane :i; ich przeznaczeniem. Zarzj\d t;QK 
rośliny, Nawet te, które znajdują zająłby si11 - jak to ezynl dotl\d 
się na terenie jednego · z nie!lcz· -,- 1trzelni<:4, I talr. wspólnypii ai­
nych w świecie rezerwatu połozo~ łami udałoby 1!41 na pewno zrea­
nego w obrębie wielkiego miasta. Jlzować komplekaowe plany, :1wła­
Prawa parku · naruszają też nie- szcza, te potrztbne obiekty 11,. 
którzy ~otoryzowani, , ..Niekiedy Wfelld _part ntłe.łlkt, w -łól'71D 
wy'da,ie •ff}, ie /edyną. rl'Jceptą na l1ii ~- JIOllPaOet'owa6 ~ hi•nyeh 
to nieustijąe'e "\hietox 'lnłszczenla ścieżkach, wylegiwał llł11 łe woli 
jest ogrodzenie wszystkiego wyso- na polanie, ałuoha6 .w mu.nlł. nł•­
kim murem posypanym tłuczonym l}zielnyolt koncert6w, uprawia6 
s~klem. To by dopiero była re- .różne iyscypliny •portowe - wy­
~reacja! pnczywa6 ezynnie, biernie - Jak 

FINANSOWE KOMPLEKSY 

Czy z daluych plan6w komplek­
sowego zagospodarowania Zdrowia 
zrezygnowano jui definitywnie? 

kto woli. Tea. zamy~ł nie wymaga 
żadnych ezar,d.zie'jskle1l utuozek, 
tylke W11P6lnece działania. A gdy 
okaże się, że · jest azan1a •J!!łnłenia 
tych marzeń, •najdzie 1111 łeł I 
z.tewaluowana społecma łnicjaty. 

„Złoty wiek tra.nsport11 lotniczego jest 1praw11: przy11lołeł. 

Spokój, Iuksu1 ł rozkosz - pasai'er będzie kr6lem. ·Elektronika 
·blldzle pllotowa6 spokojne mastodonty". Powyższym w1tępflłll 
łrammskl tygodnik „L'Express" rozpoczyna zestaw artykuł6w • 
pnyszłości lotnictwa. Przedstawiamy jeden :1 nich. 

„ 

wa. Chyba, i-e mow11 - do mu­
dzell!a - zaczniem31: debatować o 
reformie, kryzyaie 1 kłopotach.„ 
li POGRANICZA J'ANTA8TYKI 
s, toi propozycje dotycz,ce par­

ku na Zdrowiu, których realizacja 
wydaje 11~ konieczna. Trzeba za­
pewnić np. bezpieczne ,przejście dla 
pieszych przez ruchliwą ul. Kon­
stan~ynow1k,. Spragnione uciech 
dzieciaki przebiegają tuż przed 
maskami pędzących samochodów w 
drodze z ZOO do „wesołego mia-
1teczka". Proponowano, by połączyć 
przedzielony wylotową arteri, park 
estakadl\ lub pod:iiemnym tuntt­
lem. Bądimy 1kromni1jsi: niech io 
będlri.e zwykła kładka (podobna do 
tych nad. al. Mickiewicza). To pru­
eiei 3e1t możliwe. 

Z po1ra11-loza fant.aatykł 11\ 11.ata­
mialt plany całkowite.ro zamknh1ei1 
dla ruchu ulic Konstantynowskiej 
l Krzemienieckiej. Problem ten 
kiedyś rozwiąże może trasa W-Z. 
Nim to nastąpi upłynie sporo cza­
su, a projektanci ro:i:wiązań komu­
nikacyjnych nie „1przedadzą•r łat­
wo ul. Konstantynowskiej, która po 
modernizacji wiaduktu kolejowego 
l Wllzła: Obrońców Stalingradu -
Zieloną - al. Włólcniarzy stanie 
1111 jeszcze bardziej UCZlllJZezana 
przez kleroweów. 

llISTOBYCZNA Cll!IKA WOSTKA 

W);>adł mł oatatnio .w ręce •tary 
„Pnewednlk po Łobl l okolloaeh" 
autorstwa Jana Dylika wydany w 
1989 r. Fra.rment tej publikacji 
ehcę przytoczyć na zakończenie na-
1ze.ro 1paceru po łódzkim Parku 
Kultury l Wypoczynku: 

„Obecnie - pisał J. Dylik 
park k1. Poniatowskieiro został zdy-
1tan1owany przes nowy, znajdują­
cy 1ię · je11zoze w budowle, park im. 
Marszałka .Józefa Plhmdzkiego. 
Obejmuje ńT ha, a więe Jest naj­
większym parkiem w Polsce, Pow­
•taje en na miejscu pezo1tałeJ 
części lasu mie,llłklego, między tere­
nem koleJewym ul. srebrzyń1k11r, 
neozk._ Łódk11r i ul. Krzemlenlec­
k._. W parku łym •najduj11: tlę 
speoJalne trawniki do wypoczynku, 
•tawy, kąpJelisko z plaż11:, przystań 
w.fojlar1ka, tor 1aneozkowy, 1trzel­
nloa małokalibrowa i oirródki jor­
danow1kle, Istniejące takze: 1tadion 
aportowy o trzech boiskach„ .korty 
tenisowe, place do r.ozmaitych gier 
1pertowyoh i place zebrań - nie 
wyezer_puJ11: jeszoze' w111y•tklch prze­
widzianych . ąr•l\!:lzeń, ,, . 

Ma tutaj 1towsta6 dom ludowy J 
wielka pływalnia. W obrębie par­
k• maJ11: by6 r6wnleł ursl\dzone 
tereny wy1tawowe • Luna Par­
Idem „ tym pow1łan11: tu jenoze 
ll'l'•dy soolorłozny 1 iendrołoglez­
ay oraz rezerwat przyrodniczy. W 
południowej ezęjol par.ku wmosl 
nę wyaoka na 48 m wleła spado­
•hronewa wY•tawiona w i93'1 r.„.". 

P. SKIBICKI 

• 

I , 
Był taki, eza1 kiedy 1zampon aprzedawane w łabrykaeh, ro„ 

lewaJl\O 10 z dużych pojemników do n~czyń przynoszonyeh­
przn kupująoyeh. Mimo przeróżnych trudno•el Il'abryka Ka­
ametyków „Ewa" pracowała na pełnych obrotach, atarają.e Bill 
dobrze zaopatrywaó zwłaszcza rynek łódzki. Czaiy się zmieniły 
- szamponu już nie brak, kupuje sill 'go 1naeznl1 mniej. NaJ• 
praw.dopodobniej - 1ięgamy do zapasów. · 

„Ewa'.' wykorzystała ten szamponowy przesyt - nilĆt nie wie w ja­
kim stopniu chwilowy - na modernizację urządzeń do produkcji 
I rozlewania szamponu. Zakończono niedawno wymianę wszystkich 
zbiorników i rurociągów na kwasoodporne i szklane. Trwał<\ to trzy 
miesiące. Szczyt modernizacyjny przystosowano do okresu urlopawego. 
Do produkcji szamponów wraca się, ale w mniejszym zakresie. Na 
szczęście „Ewa" jest fabryką produkującą niemałą gamę artykułów 
l nie grozi jej los fabryk proszku do prania, które z powodu nuy• 
eenia rynku pr0szkiem importowanym zostały zmuszo.ne do wstny.· 
mania produkcji. · ' , · 

Odeszło stąd, Podobnie jak z innych fabryk, sporo osób na· prz:I"- · 
spieszoną emeryturę, ale . braki te uzupełniono. W tej chwiLi dotyC1Zą 
one ~łówn;e mechaników. Częste zmiany asortymentu produkcji, wpro­
wadzanie r,owości zmuszają dyi;ekcję fabryki do dokonywania zmian 
.kadrowych. Załoga na dobrą sprawę potrafi prawie wszystko{ wi!l(! 
bez większych oporów brygady przechodzą od obsługi jednego auto- · 
matu do innej linii produkcyjnej. I . . 

,,Ewa" - jak zawsz 
przy st o 1 o· w a n a 

Podobnie jak w innych' fabrykach. również • w „Ewie" Jl?'Zełora 
1981 r. i 1982 r. to - był produkcyjny dołek spowodowali'.v trudnąściami 
zaopatrzeniowymi, transportowymi itp,, ale w „Ewie" · produl,ccja tp&• 
dla wówc;zas zaledwie o 3 proc. Rok 1982 zamknięto przyrostem pr~ · 
dukcji o 6,8 proc. w stosunku do 1981 r. Jeśli w roku 1980 - roku 
bardzo dobrym - sięgnięto wartością sprzedaży produkcji miliarda 
złotych, to w 11182 r. przekroczono 1,6 mld. Oczywiście, zmieniły 11, 
ceny (podskoczyły prawie o 50 proc.), ale i tak wychodzi na to, ta 
„Pollena" wciąż zwif!ksza produkcję. Czy to kwestia szczęśliwego 
trafu, czy też rozeznania rynku - dość, że przy. obecnym dobrym 
zaopatrzeniu rynku w środki plotące, „Ewa" ma np. zapewniony zbyt 
dla 1wegq mydła w płynie. 
o !le c.ny n'a szampo111 podskoczyły - nie zmieniły .i, een:r laki„ 

rów do pa.z.nokci ani całej seriii kosmetyków „Gejsza". I nie zmienią 
1ią - mówią ml w fabryce - chyba, ie na.rzuci sią „Ewie" wlęks'Zy 
podatek obrotowy. 

- Chcemy bronić produkcji na kraj przed zwyżklł cen. Nle Jeltelm:r 
w podwyżkach zainteresowani. Nam chodzi o to, by produkeJa przy. 
nosiła nam minimalny zysk. A' mo:l:emy sobie na to pozwolić, bo pa­
trzeby zakładu sp'ełniaj~ niemałe zyski z eksportu. Nasz eksport (prze­
de wszystkim lakierów) ao krajów socjalistycznych opłaca się, jest 
rentowny - stwierdza dyrektor Jan Chełmiński. . 
Oglądamy przy okazji najnowsze produkty, przeznaczone tak:!:e w 

części na eksport. Serię nowego rodzaju )akieru o walorach emalii 
pe.rłowej i brokatowej - „Brylant" w 5 odcieniach. Dzięki temu 
„Brylantowi" oru następnej emalii „Komfort'' (w 9 kolorach - także 
nowość) „Ewa" powiększyła swoją niemałą kolekcję wyróżnień dwoma 
dyplomami uzyskanymi na targach międzynarodowych „Incheba'' w 
Bratysłąwie. · · · 

„Brylant" i „Komfort" · znajdą sill wkrótce na półkach sklepowych, 
w towarzy1twie nowego płynu do kąpieli sprzedawanego w butelkach 
po szampo.nie oraz „Samuraja" - płynu po goleniu rZwiększono pro­
dukcję kremów i wymyślono nową emulsję do tlpalania. 

W planie dalsze nowości - ujęte również w programie oszczędno­
~clowym I antyinflacyjnym. Dobre pam:ysły s4 niezależne od t'.Y'Ch 
programów. Od dobrych pomysłów zawsze - a teraz tym .oardziej -
zależy przyszłość, a nawet dzień dzisiejszy fabryki, któr8 bez wzglę­
du na wszystko musi z czegoś żyć. 
Różne programy, bez względu na ich nazwę, zawsze w fabryce 

DboWiązywały. Być może tutaj są źródła tego w mbrrę · ła~t>dnego prze­
~ddzenia iytuad)i · kryzyfow'ej . .'. Aktualny progr am, to stosowanie :ta­
m1ennlk~, -to nowe uruchomienia. to odchodzenie• ód 'i!nportu surow­
ców. Jakim lakierem, kremem czy emulsja program zaowocuje -
tr_udno pow~edzieć. Z grubsza można to określić tak: na pewno w 
miarę ttzybktm - jak na przemysł państwowy - przystosowaniem 
1ię do potrzeb rynku, bez produkcji „na magazyn" (trzeoa by ten 
magazyn iniećL.). . · · 
~o •I.Il "łatwo m6wi:' „przystosowywanie", łatwo się pisze. 1Na eó 

dzień ;vymaga ~o jednak sporo zachodu ze strony i kierownictwa 
fabryki, I załogi. Nawet zbyt dużo tego zachodu, ale to już sprawa 
docierania sill mechani'zmów reformy .. ~ 

A. P. 

' Co zobaczymy w powietrzu w XXI 
wieku? Latające skrzvdła, samoloty p0-
naddźwiękowe zdolne dolecieć z Europy 
do Kalifornii w czasie krótszym od 
h·z,ech godzin, czy też pociągi powietrz­
l;}e. które, nie będą nigdy lądować? 

technologii. Konfiguracja aparatów wv­
korzystujących te techniki blldzl• mogła 
zostać uproszczona poprzez zmniejszenie 
powierzchni usterzenia poziomego rkrzy­
deł 'f upowszechnienia „wąsów" prz!!d ·ka­
dłubem. 

32 procent paliwa m.niej niż ich przod-
kowie 1przed ·trzydziestu lat. Przyu:łe po­
kolenie, ieneracja roku 199!, blldzit mo­
łło - zdaniem NASA - obniżyć wżycie 
jeszcze o około 14 procent. 

!budować światowy' system J)l'odukcji i 
dystrybucji oraz stworzyć nowe samo­
loty wyposażone w zbiorniki o niskich 
temperaturach. 

mi prowadzą do poszukiwań obejmują­
cych rozwiązania od latającego śkrzydła 
wyposężo)'lego w wiele silników odrzuto­
wych do samolotu modułowego wielo­
czynnościowego, wożącego cargo i pasa­
ż.,erów w zależnośc.i od fluktuacji ruchu. 
Najdziwniejszy pomysł to „pociąg powie­
trzny",b który nie będzie nigdy lądował. 
ów po iąg 11yłby racze j ogromną sztabą 
złożoną z latających skrzydeł prostokąt­
nych, które łączyłyby się jedno z drugim 
w <'Zasie lotu, żeby utworzyć iedno skrzy­
dło długości kilkuset metrów, zaopatry­
wane w paliwo, ładowa!l'e i rozładowy­
wane '>f locie przez samoloty klasyczne 
wykonujące loty promowe mię1zy tym 
gigantem, a Ziemią. · , 

' Technicy przyszłości będą w;rrnyślać 
· statek powietrzny każdego dnia za po­
mocą coraz potężniejszych komputerów. 
Dla nich wszystko będzie możliwe. 

NOWE KSZTAŁTY 

Stały pilotaż samolotów przez środki 
elektrohiczne pozwala przewidywać ab­
solutnie now'f kształty ogólne. Dzięki 
temu możliwe jest wysłanie w pawietrze 
samolotów bardzo niestabilnych,/' ale za 
to o dużych zdolnościach manewrowych, 
których pilot - człowiek nie będzie mógł 
kontrolow;:tć. 
· Mnożąc sterownice paprzeczne na skrzy­
dłach, będzie można lepiej rozłożyć siły 
niezbędne do manewrów i odciążyć w 
ten sposób powierzchnię nośną, która nie 
będzie musiała być już równie odporna 
jak obecnie. Możliwe będzie wreszcie 
zlikwidowanie skutków zawirowań. 
· Uwzględnienie tej ogól9ei kontroli au­
tomatycznej winno umożliwić, według 
obecn:vch ocen, ,obniżenie od 20 do 25 pro­
.eeńt ciężaru, przy zastosowaniu tej samej 

Badane 1ą równiei Inne · techniki 
zmniejszenia oporu czołowego. Zdaniem 
N ASA, najbardziej obiecujące jest pły~ 
nięcie regularne na skrzydłach poprzez 
wchłanianie zawirowań. Jest to „skrzy­
dło z dziurami", o którym sie tyle już 
mówiło, z tysiącami otworów pozwala­
jących wchłaniać powietrze zewnętrzne. 
Doświadczenie potwierdziło wartość po­
mysłu, ale jeszcze jesteśmy daleko od 
jego praktycznej realizacji. Przede wszy­
stkim nie wiadomo jeszcze, jak zapobiec 
temu żeby zwłoki owadów lub pył nie 
zat>ikały dziur, kiedy samolot bllc;!Zie 
przecinał niskie warstwy atmosfery. 

UWAGA NA SMtGŁO„. 

W dziedi.inie napędu postllP może rów­
nie dobrze oznaczać powrót do prze­
szłości - odrodzenie śmigła w całkowi­
cie nowym kształcie „prop-fan". 

Od lat pięćdziesiątych z jednego poko· 
lenia silników rotnictwa cywilnego na 
drugie, technicy obniżyli zużycie paliwa 
o prawie 15 procent. Obecnie silniki, o 
podwójnym przepływie, zużywają około 

Jeśli · jednak pójdzie 1!41 na lattnle 1 
prędkością o kilkadziesiąt 'kilometrów 
mniejszą na 1odzin1l, zastosowanie „prop~ 
fanów", wprowadzonych przy silniku tur­
bośmigłowym, pozwoli oszczędzić je1Z­
cze od 1! do 20 procent paliwa. 

„Prop-fany" mają formP: wielkich wen• 
tylatorów złożonych z dziesiątek bardzo 
szerokich łopatek, 1pecjalnie dostosowa­
nych do latania z dużą prędkością. Pró­
by 1ą obiecujące. Samoloty krótkiego :r:a-
1i11gu w roku 2000 będą mogły być zao­
patrzone· w śmigło, podobnie jak wielkie 
samofoty dalekiego zasillgU latające Po­
niżej l"lldkoścl dźwiąku. 

I 

BENZYNA CZY·WOD6R1' 

Kryzys naftowy uczulił świat aeronau'­
/tyczny nie tylko na zużycie paliwa, ale 
również na uzależnienie od jego źródeł. 

· Dlatego też na pewien czas reaktywo­
wano badania rozpoczęte dwadzieścia lat 
ternu nad zastosowaniem ciekłego wodo­
ru, jako paliwa zastępczego. Teoretycznie 
bardzo obil'lcujące, rozwiązanie to napot­
kało oiiromn~ trudności przemysłowe 1 . 
ekoftomiczne. Trzeba by było -po l)!'oltu 

Dzij ocenia •lll, że niewygody górują 
znacznie nad korzyściami. Badania są Po­
nownie ograniczane, ale prace posunęły 
sie dostatecznie daleko, żeby można byto 
wkroczyć w 1tadium realizacji, gdyby za­
szła koniecznoś6. 

IUPERNADDZWtĘKOWOSC 
I GIGA~TYZM 

Szekiokrotna 1m1dkość dźwięku, Paryż 
- Los Angelea bez lądowania w dwie 
1 pół godziny z trzystoma pasażerami na 

' pokładzie ·wydaje 1ię celem osiągalnym. 

· Na drugim krańcu wachlarza studiuje 
1ię wiele projektów wstępnych gigantycz­
nych samolotów transpartowych o pręd­
kości poniżej. prędkości dźwięku. Ponad 
tysiąc pasażerów w samolotach o dwóch 
pokładach lub o dwóch kadłubach, jeden 
obok drugieto, znajduj• się w granicach 
możliwoścL · 

SAMOLOT, KTÓRY NIGDY 
NIE LĄDUJE 

Badania aad 1amolota.ml tran11P<>rtowy-

· Ponieważ jednak trzeba przetrwa~ kry­
zys, zaś badania są coraz kosztowniejsze, 
samolot transportowy jutra będzie praw­
dopodobnie samolotem pojutrza. Na ra­
zie Jedyne, co może zrobić przodujący 
przemysł, to przygotovvvwać przyszłość, 
badając nieustannie wstystkie drogi tech­
niki. 

• Z technicznego punktu widzenia wszy­
stko lub prawie wszystko, · jest możliwe. 
Z tudzkiego i ekonomicznego punktu wi­
dzenia' nie wszystko co iest do zaa)tcep­
towania decyduje się w gun.icach tego, 
eo możl~we i niemoź!iwe. 
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JfA IPBAWOWANIB ' OPIElU 

O. I, "- :.tona Wl'6elła „ aapUala P• 1komplikowanym po· 
rocllie, Pnes Jakił csa1 nie łylko nlo mogła zajmować lilię 
4tdeokiem, ale I aama wymarała opieki. Po przedlożenł·u w 
sakładsle sa6wladezenia ' lekarskiego 1twierdzają,cego ten fakt 
ud11lelono ml awolnlenia. Są,d11iłem. te otrzymam za n:ie sasi· 
lek. Nle1tety aakład potraktował mojlł pn:ymusowa nleobeonośó 
Jako okolic11:no6clowy urlop be:i:płatnv tłumaczlłe. ze Inaczej 
•le może p&stąpłć, bo w erę nie wchodziła choroba dziecka, 

RED.: Dziwi nu 1tanowlsko zaikladu. tym bardziej że 
móglł !>11 bez .trudu sprawę przekonsultować z z;US. gdzie 
uz„kabv Lntormację, że zasiłek ooiekuńczv onysłu11ule pra­
toWltlkowł również i wtedy 1dy apra:wuje opiekę nad obłoż• 
aie chorym mdionkiem. 

Sytuacje, w którvch. -oracowntkow! i:m:ysługuje zasiłek oipie· 
lmńczy określa art. 30 ustawy r. l '7 l(rudnia 1974 roku o 
łwłade1enla-ch pifl<r!ieżnych n.a wypadek choroby i maderzyń-
1hv1 nm. w Dz. u. 34/7J. 

(h) 

EMERYTURA A DOCROó Z GOllPO,DARSTW A ROLNEGO 

' 
. Cl, 11.1 Milmy tall: nlewłelkl111 1oąodarriwo Hlne. le łoobo· 
dy 1. 1tle10 nlrdy nie wyltaruały na ootrsebv roddny. · Pro· 
wadziłam je rłównte Ja, a m;i,ł cały c1&1.1 11~eował 
w pań1łwowym 1akłacble. Teras pnechodlli na emeryłurę. Ci:r 
będsłe j" otraymywal w pełnej wysokojct n:r tei, jak twler· 
d&Ą nlekt6rs:r, w połewi. s •wali na •Hladane pr1e1 na1 
ro1podar1łw• nlne. 

l'tED.: Pracownik, który l)Olriada tosl!Od.amwo rol.n• ma i>ra· 
wo do ~er:vtur:r l renty wted:r. jeżeli nrzychód oeiuany 1 
te-to iosl>Od•mtwa mlek! l'ie w określonvch rra·nieaclt. A ma 
to młei~e wtedy, ilrieli na.cun:kow„ nnvchód określon„ do 
celów podatku vuntowe1to nie 'Drzekracl!a roezn.ie 2ł tT1. Ili 
(jeżeli gospodarstwo prowadzi sam pracownik) lub 48 tys. zł 
rocznie, <dy zajmn1' 114 nim wspólhle oboje mał.żonkowie. 

(h) 

WYNAGRODZENIE CZY ZASIŁEK. 

1. K.: !fąl 1olłał pewołany cło o4byola Ciwic!zei\ wetjskowyeh. 
Ja prao11Jt, ale mamy bietcko na atr1:ymanłu. Czy w teJ sy· 
haaojł przysłuruje mężowi sa okre1 ćwiMeń trwających kilka 
tyrodnt 1a1itek, o•7 teł wyna1rod1enie? 

, J 

RED.: Żołnienowi rezerwy za cały er.u trwania tłUżby od.· 
byw111ei w 1'8.mach ćwiczeń wojskowych. lub ~rótkotrwałego 
przeszkolenia absolwentów naleiy się wvna1trod%enie: za 

· -olerwsze 2 tvgodnie atuiilby w pełnej wvsokości. u na­
stępne w wy»koścl od 50-100 oroc. w zależności oo tego 
ile osób oozostaje na luo utrzymaniu. W ))l'Zvl)Sdku Dani me· 
ża wynagrodzenie wyniesie 711 l't'<IC!„ gdyik na utrzymaniu Jest 
tylko jeden członek rod.zinv - dziecko. (h) 

NIE MA POIPIECHU 
fl.J)~~~ i.; '!_. .c - ' (.,:. ... q. ~ ' 

B. M.: Ubiegam aię o ll·1>rocentowy dodatek tło emerytUry 
za pracę w I kategorii zatrudnienia. Z Jednero u-kładu otrzy· 
małem Już odpowiednie zaświadczenie w drugim jednak 
usłyszałem, łe łak szybko aa6wiadcZenia nie dos~anę, bo w 
lłakładzie Jeży d łłlO wniosków od byłych pracowników l oho· 
wiązuje kolejka. 'Co zrobić, aby nie utracić prawa. do dodat­
ku ta ublerłe miesią,ee'l 

. RED.: Ja'k Już pisaliśmy ZUS przewidui•c. że wszyscr za· 
Interesowani nie Zdażą zgromadzić ! dostarczyć wyma2anvoh 
dokumentów do SD czerwca bl'. i:wrócH się do Ministerstwa 
Pracv Płac i Soraw Socialnvch o przedłużenie terminu 
przedkładania zaświadczeń; zarówno o dodatek za pracę w 
I kategorii zatrudnienia. jak t dodatki stażowe do 31 nudnia 
br. Minister wyraził zgodę. Dlateeo może oan bez oośoieehu 
kompletować zaświadczenia, gdyż wyrównanie otrzyma pan i · 
ta:k od dnia na.bycia unrawnien do 10-procentowego dodatku 
to iest od 1 stycznia 1988 rc>ku. 

(h) 

·DOPIERO PO USTANIU ZATRUDNIENIA 

P. Ł.: Od chwili przejścia na emeryhll'ti oraeuJe n• -pół 
etatu. Widzę, ie do naszego zakładu clagle zgłasza się ktoś 
po zaświadczenie. dające mu prawe do 1wiekszenla dodatku 
1.a st!li pracy w PL. Ja mam przepracowane 2'1 lat I dostaję 
T-procentowy dodatek do emerytury, Teras na półetacie przy· 
były ml jut 3 lata. (fz:r tez mo11:e itoźyć odpowi~dnie za· 
śwladcsenie do ZUS, czy też, Jak twierdzi mó.l kadrowiec, po· 
winienem poczekać z tym do momentu sakonczenia swej dzla· 
łalnośo.I zawOdowej? 

RED.: Rację ma kadrowiec. l(dyż ponowne ustalenie wyso· 
kości dodatku do renty lub emerytury zatrud.niooym - w co 
nalmniei połqwle wvrhiaru czasu oracv obowiązującego w 
danvm zakładzie może nastą.pić dooiero oo ustaniu zatrud.nienia . 
Corocznego zwięks.zania o 1eden orocent <liodatku r.a staż orze-
nisy bowiem nie t>rzewiduia. (h) 

ZASIŁEK PRZEZ PEŁNYCH 38 MIESIICCY 

W. G.: - Urodziły nam sie bliźnięta t po zakończeniu urlo· 
uu macierzvńskłego. trwającego 26 tygodni. zona zamierza 
nrzejść na urlop wychowawczy. Czy 1 uwagi na t"• te dzieci 
jest dwoje I ten urlou bedzle odpowiednio dłuższy, a przl!dt 
w~zvstkim dłużej płatny? 

REO.: - Wvmi-a.r · u.rlopu wvchowawczego zM:ówno na jed­
no dziecko. iak i na bliźnięta. nie może trwać dłużel niż 
trzy lata . Jednak w pn.ypadku. urodzenia kilkorga dzieci i spra­
wowania nad nimi opieki pracownicy przvsługuje 1.asiłek wv­
chowawczy pt7.ez całv ezas trwania tego urlopu a nie. lak 
w razie· urodzenia jednego dziecka. prze2' 24 miesiące. Oczv­
wi~cie, o ile •dochód pr1ypadający na jedna osobę w rodzinie 
miesci s ię w przewidzianych . przepisami granicach. 

(h) 

WAŻNA DECYZJA LEKARZA 

B. Ch.: Dość długo chorowałam, lekarz wydał mł uświad· 
ozenie, ie nie mogę I jui wykonywać swojej dotychczasowej 
pracy Zaproponowanu . mi nowe stane>wisko pracy, na którym 
będę oh'zymywata o 1000 zł mniej. Czuję się tym pokrzyw· 
dzoną, Ponieważ zdrowie straciłam w zakładzie. 

RED.: Niezależnie jakie jest podłoże pani choroby, zakład 

musi honorować decyzję lekarza i l)rzenieść do lżejszej -pucy. 
którą nie jest już tak ' dobrze płatna, jak tą, którą pani po­
przednio wykonywała. Zakład - musiał wi~c wypowiedzieć pani 
dotychczasowe warunki płacy. Jeśli one pani nie odpowia­
dają. to jeszcze w okresie wypowiedzenia. musi pani złoiyc 
o3wiadczenie. te nowvch warunk6w nie przyimuje, Będzte to 
równoznac~ne i wvomv!edzeniem Ol'łez zakład umowy o ora­
cę, z tym,' że nie będzie on już zobowiązany znaleźć dla pani 
innego zajęcia. Bedzie pani musiała sama poszukać sobie 
nowej pracy. 

(~ ) 
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Zapowiadana od dawn.a refor­
ma czynszów od dnia 1 paź· 
dziernika br. staje się !aktem 
dokonanym. W związku z CZYfll 

·wielu najemców, zwłaszcza za­
mieszkałych w domach prywat­
nych, otrzymało już pisma in­
formujące, ile wynosić będzie 
teraz ich komorne. Do reszty 
fot·mularze z dokładnymi wyli­
czenia1ni dotrą w najbliższych 
tygodniach. Łódzkie ROM znaj­
dują się bowiem już w koftco­
wej !azie przeliczeń i ustalania 
stawek czynszowych wynikają­
cych z rozporządzenia Rady Mi4 

nistrów. 
O ogólnych zarysach reformy 

czynszów, rozłożonej na trzy I 
etaipy, informowaliśmy jut na• 
szych Czytelników. Tym razem_ 
chcemy odpowiedzieć tylko na 

za te urządzenia. Ala gdyby 
tak się nie stało, ma oczywiście 
możność złożenia odwołania. 
Najpierw do koi;nórki bezpo­
średnio zajmującej się wymia­
rem czynszu, tj. ROM, a gdy 
strony nie dojdą do porozumie­
nia, do PGM. Gdyby zaś i de­
cyzja PGM nie zadowoliła lo­
katora, będzie się mógł .odnieść 
do II instancji do urzędu dziel­
nicowego. Zaś do czasu ostate­
cznego rozstrzygnięcia sporu o 
jakiś element komornego, ma 
prawo uiszczać tylko tę część 
należności, która jest bezspor- · 
na. 

Perspektywa r;naczne' pod.-
wyżki czynszów w budynkach 
komunalnych, zakładowych oru 
prywatnych czynszowych spo­
wodowała duże zainteresowanie 

Toteż uiytkownikom lokali o 
znacznym metrażu począwszy 
od l października przyjdzie 
płacić czynsz w tej wysokości, 
w jakiej wymierzy im ROM, 
uwzględniając metraż I stan­
dard mieszkania. Poza tym, aby 
wykluczyć fakty formalnego 
zgłoszenia wniosku o zamianę 
-przyjęto aa zasadę, że w przy­
padku nie uzasadni-0nej odmo­
wy przyjęcia pierwszej pi·opo-

. zycji przedstawione} przez 
urząd, ulga w opłata~h za nad­
metraż zostaje cotnięta i to 
wstecz. Gdyby jednak lokator 
uważał, że o.terowany mu lokal 
nie jest równorzęqny, ma pra- „ 

wo odwołać się od tej decyzji 
do Wydziału Spraw"Lokalowych 
!Przy 'Urzędzie Miasta Łodzi. 

Równocześnie z podwyżką 

u prouu reformv czvnszów 
kilka na)częściej pojawiających 
1i41 pytan, dotyczących apo•obu 
wprowadzenia w tycie I etapu 
reformy. 

Podstawowe pyt-ania dotycq 
ewentualny~h korekt wymierza­
nego właśnie przez ROM czyn· 
szu. Przy tak oeromni}' akcli 
trudno bowiem wykluczy~ po· 
watawanie pomyłek. Tym bar­
d;i;iej że często wyższy 1tan­
dard jakiego• mieszkania jett 
dziełem nie administracji, lecz 
11mego lokatora, który własnym 
•imiptem Hinstalowal np. ła· 
:denk• l e.o. Czy takle przy· 
padki uwzględnia się I nie 
obciąża lok•tora wyższymi uił 
naletałoby opłatami - d~ytują 
114 'zainteresowani. Jeżeli loka­
tor dokonał ulepszeń podnOłlzą­
eych standard zajmowanego 
mleukanla, powinien być zwol­
niony 1 opłat przewidzianych 

· lamlanaml miuzkań. Zręszt11 od 
ubiegłego roku, kiedy to wen­
fo w życiet urządzenie ministra 
administracji, icospodarki tere­
nowej I ochrony środowiska 
(MP 2s;a2) było ono i tak zna­
cz.n•, gdyż wspomniana zarzą­
dzenie zniosło opłaty za uzyskl­
wqą w drodze zamiany po­
wierzchnię mieszkalną I opłaty · 
1« dodatkowe urz:ądzenia tech­
niczne. A że użytkownicy du­
tycn lokall nie płac11 I kaucji 
(jeśli joj nie uiszczali przy 
obejmowaniu dotychczasowego 
m1es%kanła), aachęt do umiany 
nle brak. · 

Warto j.ruialt wiedzie~. te 
r,głoszenla wniosku o zamianę 
dużego lokalu na mnlejazy, choć 
zwalnia automatycznie od oplllt 
za powierzchnię pol'ladnorrna­
tywną, nie \Vpływa jednak w 
nióz:ym na wysokość czynszu. 

czynszów aostaJą wprowadzooe 
• przepisy o pomocy !inansowej 
na częściowe pokrycie opłat na 
mieszkanie. Pomoc tł będzie 
przyznawana przez terenowe or­
gana ar!miflistracji państwowej 
stopnia podstawowego rodzinom 
znajdując,vm się w najtrudniej­
szej sytuacji materialnej . . 

Prnblemów związanych z 
wprowadzeniem • nowych sta­
wek czynszowych będzie za· 
pewne więcej. Aby zatem unik­
nąć niepotrzebnych 91Porów i 
pretensji, w początkach wrześ· 
nia przy . każdym PGM mają 
zostać powołane punkty konsul· 
tacyjne, w których zaintereso· · 
wani 1okatorzy, po otrzymaniu 
formularzy z nowo ustalonym 
czynszem, ' bętlą mogli uzyskać 
prawidłow11 Informację I roz­
wiać swe wątpliwości. 

(h) 

KODllS PAACY• Wi 
Dyrektor łódzkiej fabryki wł6k!ennlcni wydal 

urządzenie, w którym ustanowił, !t od sierpni.a 
1982 r. wszyscy pracownicy umyałowl, zatrudnie· 
ni na czas nieokreślony, otrzymaj, ·wym.6wif!111a 
warunków dotychczasowych umów o pracę. Nowe 
zaś propozycje przewidywały zatrudnienie na czas 
określony, to jest na tay lata. Potem może, cho­
eiaż nie musi nastąpić zawarcie umo"WY na dalsze 
kzy lata. I tak, d do emerytury„. (?) 

Przysługuje jej wynagrodzeni1t według nowych 
postanowień. 

Oburzony dyrektor nat:i::chmiast odwołał się do 
Sądu Pracy w Lodzi, zarzucając komisji, iż błęd· 
nie i ni·ewłaściwie zastosowała artykuły 8, 11, 25 
I 30 kodeksu pracy. Sąd Pracy uznał jednak, że 
komisja odwoławcza prawidłowo ustaliła i oceni­
ła czynność pdwną dyrekcji fabryki, k tóTs po 
prostu obeszła obowiązujące . przepisy l?rawa pra· 
cy, w szczególności przepisy art. 38 i 45 kp, 
co jest sprzeczne z zasadami współżycia społe<:z­

Wspętmałżonek 
podeimuie · wvpłate 
„Chciałbym dowiedzie~ •I~, czy 

zati.lad może wy1>łacit pob.ory współ· 
malio11kowt jedynie za okazaniem 
dowodu o~obistego czy tet należy 
złożyć jakiś 1tokument o wspólnym 
poiyciu'l Ntekt6re zakłady bowil!'m 
odmawiają wypłaty za wsp61tnalźon• 
ka bez pisemnego upowatnienla, PQ• 
woluJąc się przy tym na kodek~ ro· 
dzlnny". Taki problem ma wciąż 
wielu Czytelników. 

Wynagrodzenie przysługujące pra· 
cownikowi z tytułu zatrudnienia pod· · 
lega ochronie prawnej. Zakład pra­
cy zobowiązany jest wypłacać je 
wyłącznie pracownikowi, jako osobie 
uprawnionej. Natomiast jeżeli pm· 
cownik sam nie jest w stanie ode· 
brać należnych mu pieniędzy (np. 
przebywa na zwolnieniu leka1·skim), 
rno7.e napisać upowżanienle do ich 
odbioru. 
Upoważnienie takie !'lle może bu­

dzi<; wątpliwości, że pochodzi od pra· 
cownika. Dotyczy to równie:!. małżon­
ka pracownika, gdyż nie jest on u­
prawniony - i mocy prawa - do 
pobieranła wynagrodzenia 1wego 
współmałżonka. I 

Od zasady tej latnleją dwa wy­
iątkl. Pierwszy z nich wynika ! art. 
29 kodeksu rodzinnego 1' opiekuńcze­
go. Polega zd na tym, Iż zakład o· 
bowiązany jest wypłacać wynagl·odze.., · 
nie współmałżonkowi, je:żell pracow• 
nik nie mote sam go odebrać z po­
wodu przemijającej, czyli krótko· 
trwałej prz<'szkody (np. pobyt na de­
legacji, wyjazd na wczasy itp.). Do­
datkowym! warunkami, które mu­
szą by~ spełnione ~ą: pozostawanie 
małżonków we wspólnym pożyciu oraz 
hrak sprzeciwu ze strony pracowni­
ka co do odbioru wynagrodzenia 
paez ma!tonka. W praktyce to wy­
f!ląda najczt:ściej w ten· sposób, U 
pracownik uprzedH zakład, ta jego 
pensję odbierze małżonek. 

Zdarzaj11 slę jednak ró>vniet takla 
sytuacje, w których niewskazane 
Jest, aby wynagrodzenie było wypła­
cane do rąk upr1wn!onego. Na 
prz:,:kład jedno z małżonków , nie 
czuje się obowiązane do łożenia na 
dom, w związku z czym cały cię­
żar utrzymania rodziny •poczywa 
na barkach drugiego. Aby przecJ.w· 
działać takim sytuacjom ustalono w 
noweli z grudnia 1975 roku 40 ko­
deksu rodzinnego I optekunczego, te 
jeżeli jedno z małtonków pozostają· 
cych we wspólnym pożyciu nie,, speł-
nia ciążącego na nim obowiązku 
przyczynienia sit: do zaspokojenia 
potrzeb rodziny, !ląd mote nakazać, 
ateby wynagrodzenie za pracę~albo 
inne należn9ścl "rzypadające temu 
małżonkowi były, w całości lob w 
cze!lci wypłacane do rąk drugiego 
małżonka (art. 28 krlo). 

Do sądu z wnioskiem w .te.1 spra· 
wie mote wystą))lć wsnółm•l•~··~i.: 
pracownika. T sąd mote wówcz111 
nakazać wypłatę części hądi c'lo­
ści wynagrodzenia do jego rąk. Po­
stanowienie Słldu jest wiążące dla 
zakładu pracy 1 nie może on wypła­
cić--- wynai;crodzenilt pracownikowt. 
Postanowienie takle obowiązuje do 
clnvłli zmiany bądź tet; uchyleni• go 
prze~ sąd. 

(m. kr.) 

n.ego. A zatem · odwoła!,lle dyrektora jest nie uza- INST.Y"'„UCJE 
aadnione, nie może · wiec odnosić żadnego skutku. .L 

Uzasadnienie sentencji wyroku liczy aż 10 stron 

Temu, kto ów pomysł dyrektora pisemnie H· 
akceptował „ofiarowano" podwytkę trochc więcej 
niż tysiączłotową. Tylko • woby nie dały 1ię sku­
sić. Co mieli robić, pozosiiać prz:y 4700-złotowej 
płacy zasadniczej? I to po 28 laitach pracy w ks!ę· 
gowości. 

Jedna z księgowych, z taką właśnie pen5ją, 
też się podpisała. A że ów dyrektor stosuje za­
eadę „coś za coś'', więc i ona dostała aż J300 zł 
podwyżki. Coś aię jednak jej nie z:gaazalo. Nie 
mogła uwierzyć, aby prawo było po stronie ~y­
rektora. Aby . wolno mu było tak bezceremonial­
nie lekceważyć I krzywdzie pracowników, tylko 
dtatego, że są oni umysłowi. Że zamiast pr~ąść 
i tkać, zapisują ilość wyprodukowanej tkaniny, 
wyliczają zarobki, robią zestwienia, sprawozdania, 
analizy. ąporządzają faktury. Czyli obsługują c~łą 
produkcję zgodnie z przyjętym od dawna podz1a· 
łem pracy. Na pewno wśród tak licznej kadry 
urzędniczej z<larzają się pracownicy niekompe· 
tentni, niezdyscyplinowani, leniwi. I tacy 1 powinni 
-być niezwłocznie wyeliminowani. Ale dle:c:z:ego ~!!-· 
j!::ie zarzuty postawił dyrektor całej adm1mstraci1? 

Nie mogąc pogodzić sią z takim traktowaniem.­
długoletnia księgowa zwróciła si~ do komisji od· 
woławczej do spraw .Jracy, żądając uznania pr~ez 
dyrekcję fabryki jej umowy o pracę na cz.as me­
określony, któr• zawarła w grudniu 1954 roku. 

maszynopisu. żałujemy, że z braku miejsca nie O'DPQ,i\TIADAJĄ 
możemy podać gq w całosc~. Jest ono nadzwyczaj 
_pouczające. Powinien się z nim zapoznać każdy z Po naszej krytycznej notatce pt.: 
dyrektorów. Choćby po to, żeby pamif:tał, iż pod- „Polowanie na ga:." otrzyrp.a'liśmy z~ 
wyżką wynagrodzenia nie pochodzi z funduszów Spółdzielni Pracy „Kombud" obszer­
prywatnych dyrektora. i dlatego nie może on sto- ną odpowiedź tłumaczącą przyczyąy 
sować własnych, nie mających oparcia w prze- niemo:l:noścl zaopatr2enia wszystkich 
pisach, kryteriów przyznawania podwyżek. Prze- odbiorców w gaz płynny. 
kształcając umowy stałe na okresowe, dyrektor W wyjaśnieniu tym czytamy m. in .: 
chciał rzekomo zabezpieczyć interes fabryki. To „Głównym łr6dlem niezadowolenia 
znaczy, w razie podjęcia decyzji . 0 zwo!J:).ieniach, naszych odbiore6w 11ą odległe tenm-
unl.knąłby kłopotów ze stosowaniem przepisów ny dostaw 1 brak precyzji w okreś· · 

laniu dnia dostawy gazu; Problemy 
kodeksu pracy. A więc wszelkich konsultacji, u- za.warte w skargach wyjaśniamy na . 
zas·adnień decyzji zwolnień, odwołań pracowników. lamach prasy oraz bezpośrednio ·klf· 
Zatrudnieni na czas określony, takich uprawnień en tom - podając powody tr""' n„j 
niestety nie mają. Chociaż dyrektor powoływał sytuacJl oddziału na tym_ odcinku:. 
sil! na szczytne cele, gdyż w ten sposób chciał Dzlałall).ośt_ nasza jest. s.dśle „ zw1a-
mus'ć umysłowych do zdyscyplinowania i za an- zana I uzalezniona od pi Z)·znavnrnvch 

z . 1 . . · . · • 11nez Woj. Zarząd Gospodar.l<l Ko­
gazowall:1a„ j~dnak s~otkał si.ę z negatywna oceną. [ munalnej ro; Łodzi przvdziałów r:a­
Jego działame ugodziło bowiem w fui;damentalna zu oraz od rytmiczno~ci rea.lizacJ! 
zasadą kodeksu pracy: zasadę trwałosc! stosunku przydziałów przez Woj. Rozle",'lllę 
pracy, jako podstawowego źródła utrzymania pra- ,.,Korgaz II" przy 111. Tuszy1,~!{iel 60. 
cownika. Dopóki przepisy kodeksu ))racy obowią- Od •zeregu l:<t bezskutecznie. za­
imją, dyrektorzy muszą działać zgodnie :z: literą hlega~y o z:w1ększenle przydziałów 
i duchem kodeksu. Czynności prawne mające na 1ubez1.11 eczaj•cvc~. ak1ualne pntn~by Komisja przeprowadziła .1krupulatne postęp0-

wanle dowodowe I uznała umowę na czas ols:re· 
ślony zawartą w sierpnlu 1982 r. za bezsk.ut.eczną, 
naruszającą al't. 8 kp. Z fabryką łączy 'księgową 
umowa o t>racę na czas nieokreślony z grudnia 
1954 r . z tym że na zajmowanym stanowisku 

„ . . . jrynku. Do chwllt ohecnej otrz.ymu-
celu obe3sc1e .Pr~episów ustawy 1 sprz~zne. z za- .temv tylko odpowiedzi negatywne. a 
sadami współzyc1a społe<'znego - są mewazne. I "''z:v ·'1i ·Jy gazu s~ systematycznie 

zaniżane. 
(g) (ni) 

Czy będą chronione? 
Gdy półtora roku temu w Za~:adach T_ek­

stylno-Konfekcyjnych „Teo~iló~ organ1;ZO· 
wano oddział pracy chronione) dla kobiet, 
sprawie tej poświęcono wiele zainteresowa­
nia i środków, które trzeba było wygos~o­
darować z różnych źródeł. Powstał oddział 
wzorowy. Urządzono 15 ,miejsc pra'\!Y dl~ 
kobiet w ciąży, które tu miały wykonywac ~ 
pracę lżejszą, bardziej dostosowaną d? 1 swe-
go stanu, niż u siebie na dziewiarni, tek­
sturowni czy wykończalni. 

Gdy powstał w zakładzie wydział pro· 
dukcji ubocznej, gdzie zaczęto szyć z resz­
tek dzianin i materiałów niepełnowartoś-; 
ciowych konfekcję dla dzieci i młodziP;ŻY do 
Lat 15 (sukieneczki, bluzeczki, spodenki), od· 
dział pracy chronionej zaczął specjalizować 
się w jego obrębie w pracach przygt>to­
w awczych - przyszywaniu guzików, kroje­
niu szablonów itp. 

Z kierowniczką tego wydziału, panią Ce­
liną Maas, odwiedzam oddział urządzony z 
dużym pietyzmem. Oprócz sali produkcyjne): 
urządzona została sala gimnastyczna, pol!:OJ 
śniadań, salka ćwiczeń szkoły matek, szat­
nie, część higieniczna z pryszniciami. Mło­
dych matek jest przy pracy niewielka gni­
madka. „To jest, niestety, typowe zjawisko 
na tym oddziale - informuje kierowniczka . 
czi{ść ciężarnych częs to przebywa ha zwol­
nleniaC"h lekarskich, minio znacznie polep­
szonych warunków pracy. Trzy razy. w ty­
godniu młode kobiety odwiedza położna, 
-przeprow adza z nimi ć~iczenla i pogadahki. 
Jest w zakładzie lekarz ginekolog". 

Rozmawiam z p r acownicami. Mariola Lan· 

g-owska przyszła na ten oddział z brakarni. 
Jest prawie w czwartym miesiącu ciąży 
i nie mogła tam dżwigać ciężkich, 30-kilo­
gramowych sztuk dzianin. Tu praca jest 
lekka, choć musiała się jej uczyć od samych 
podstaw. Zarobki? Otrzymuje średnią płacę 
z poprzedniego wydziału. 

Jej tak samo młoda koleżanka Ursz,ula 
Czekaj przyszła na oddział z dziewiarni. Pra­
cowała na p6łakordzie. Skierował ją tu le­
karz. Finansowo straciła sporo, ale o los 
przyszłego dziecka jest teraz spokojniejsza. 
Bardzo cenne są też możliwości korzystania 
:-: porad położnej właśnie teraz, we wczesnym 
o!Cresie macierzyństwa. 
Odkąd i:acząły obowiązywać w zakładzie 

zasady samofinansowania i zaczęto za efek­
tywność rozliczać poszczególne wydziały, 
wokół wydziału produkcji ubocznej i od­
działu pracy chronionej rysuje się wiele 
nowych problemów. Nie można tu liczyc na 
wykorzystanie czasu pracy i wydajność 
taką jak na Innych, opartych o odmienne 
.zasady i siły _ wydziałach. A na globalne roz­
liczanie strat i zysków rada pracownicza nie 
zawsze ma ochotę wydać zgodę. Ostatnio np. 
kontrola Okręgowej Komisji Cen stwierdzi­
ła, że na wydziale produkcji ubocznej kosz­
ty p!'odukcji jednostkowej są za wysokie. 
A przy dość niskiej wydajności, na którą 
składa się specyfika t~go wydziału, na li· 
kwidację strat nie ma wielkkh widoków. 
Powstaje więc sprzeczność między celami 
~ocjalnymi i gospodarczymi. I problemy te 
bardzo wnikliwie będzie musiała przeanali­
zować rada pracownicza. 

Słyszy się głosy, ż.e wydziału produkcj i 
ubocznej w obecnych warunkach n ie da si ę 
utrzymać, gdyz zakład ' nie może sobie po­
zwolić na straty gdziekolwiek. Aie. ozna­
czałoby to zwolnienie dużej grupy .pract5w­
ników, oznaczałoby to też przysłowiowe „wy­
lanie dziecka z kąpielą '. '. Czyżby oddział 
pracy chronionej -- kiedyś przedmiot du· 
my i „pokazówka" zakładu - miałby być 
tylko przelotną inicjatywą? 

Chyba do tego nie powinno dojść. Zakład 
tak wielki i bogaty jak „Teofilów" powi­
nien przynajmniej starać się znależc rozwią­
zanie inne n .iż obecnie. Młode kobiety, przy­
szłe matki, mogą przez wiele miesięcy wy­
konywać niejedną i _pro.c przydatnyo11 jako 
pomocnicze na tym czy innyl'I\I w ydziale. 
Likwidacja takiego dorobku organizatyjnego · 
i socjalnego byłaby ze snołeczneg-o nlmkt u 
widzenia najgorszym rozwiązaniem. Tym bar· 
dziej, że w skali łódzkiego przemysłu tak 
niewiele dotąd zdołano podobnych oddziałów 
zoeganizować. 

Z góry można przewidzieć, Że racje za 
i' przeciw będą różne, ale komprotnisowe de~ 
cyzje powinny uwzględnić cele, które nakło­
niły nie tak dawno tę samą załogę do ror­
J?.anizo~ralhia wydzi.alu pracy dla najsłabszych 
f1l'.yczme pracownik6w. T!'iella herlrie nrzy­
tych decyzjach sięgnąć po nieostatnie prze­
:ież argument:v zasad socjalistycznego wsoól­
~ycia w kolektywie zak:ładnwvm. Mimo 
~rzeeh „$", .jdór_e zaczynają forsować swÓf 
11owy styl. powinno pozostać miejsee dla 
lajle_oszych ~radycji szczególnie gdy chocfzi 
> (lplekę s6c:ialną w zakładzie pracy. 

M. Kl\. 
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POCZTA Jeszeze O (nie zawsze) Głębokie wiercenia 
fva-~4 b'al f h . . 

geologiczne· 
~ _..,, ... - ł Niedawno za.kończno wiercenia • • I JDl ar UC u .r.tworu_ „Maruszyna" w Pienlniach, 

• 

który osiągnął fłębokość 4.840 me-
• W trów. Celem tych wierceń prowa-

- h1 Ohor6b Płae w ł.e4sl, webee nlena p.rze:s lledakcJę n11Jstar1zcJ dzonych przez Instytut Geoloi(icz-.,._ ... t • I • ... -d-' ny było poznanie budowy rłęb-..,., naszej redakcji nadszedł ko- oz„co 1&rs11t Hwarty w N ••n m, 1ue.y ..,., „.. szych warstw tzw. pasa skałkowe-
lejny llat dotyczący pofllld6w za- e1towanym wylej 1ulanlu artyku- Za 1eap6ł lekar1y zatrudnlonyeh 10 _ co wiąźe się z badaniami 
wartych w artykule: „Czarno na lu re4. P. llklblekie1ro •ławla w w Szpltahs Chorób Płue w Łodzi geoloficznymi Karpat zachodnich. 
białym fartuchu". Nadeałall go je4nyDl •tres• wHyatkłoh praeu- N'aezelny lekarz npltala Wiercenia wyka.zały że budowa 
praoown1cy Speejallstycsne1• Ze- Jłleych w tym 11pUal• łekany. (-) dr med, Ba11bara Rozental- geologiczna głębszydh struktur w 
społu Opiekł ZdrewotneJ Gruilicy UpneJmle proslm)' • wyjałnl„ -Ratajczyk rejonie Pienin je1t dużo bardziej 
I Chor6b Płue w Łodzi (ul. Okól- nie, Jl.a JakleJ podstawie JledakeJa · skomplikowana niż przypuszczano. 
no 181). Oto \rełe ll1tu: „Dziennika Łó41kleso" tak nefaty· • • Otwór 'przeszedł przez kilka leżl\-

.w naJmtaruej p:roelo ł.ołlll -
„Dńennlku Łód1klm" - w dnha li 
llerpn~ 1983 r„ ukaHł 1lę arty­
kuł redaktora ». Sklbieklego pt1 
„Czarno na białym fartuchu". W 
artykule opisana je1t działałnelć 
lek, W. G. niezgodna 1 etykĄ sa­
woclow1' I moraln11. Artykuł kończy 
14anłe: .,Nie 1aryzykowałbym jed­
nak 1hvłerdzenla, le dr W. G. b:r,ł 
WYJlłtkhlDl w ewołm łrodowisku '. 

W artykule powyższym kilka-
krotnie podkrełlany Jest fakt, te 
lek. W. G. by} 1111trudniony w 81plta• 

wnle ounla etyk• •awodowĄ po- cych na sobie fałdów. Planuje 1ię 
atawę moralnlll lekarzy, a •arHem 8'dz41, lo błędnie zostały odczy- rozpoczęcie kolejnych wierceń w 
dzlałatneU lzpłb.la Chorób Płuc. iane moje intencje. Sugestio doty- tym rejonlo - w okolicach Jorda­
Uwałamy1 te opinia taka Jftł apo- cz,co oceny etyki zawodowej i po- nowa. 
łe111nie 1zsodlłwa. atawy moralnej łrodewlirka lekar- J.. 

Godnym ubolewania Jeiił fakł, łe 1kl~r• - ni• zaś, łredowilka pri\• Instytut Geologiczny zako:ń.czył 
wlelelełnla, 11el1łilłwa praea sespo- oownlków 81pltala Cherób Płue w także kilka głębokich wierceń na 
la lekarskłero 81płtala Chorób Łodzi - były dalece ostrożniejsze Niżu Polskim. Otwór w Unisławiu 
Płuc, od wielu lat prowadslłeero nit jednoznaczne 1tw!erdsenie uję- koło Torunia osiągnął głebokość 
aktywn-, I elesll\C!I\ 81ę 111nanłem te w powyższym Uście. Zupełnie 5.355 metrów, zaś zakończonv o-
1polee1enstwa dzialalno.H lee11nlc•lł zaś nio miałem zamiaru podwa:Ła6 twór w Budziszewicach koło Płoc­
- skierowani\ przede wny1ł1llm na, zasłur tej placówki służby zdrowia ka liczy 5.601 m. Kontynu~wane 
walkę • gruźliclł, rakiem płu11 I I nie oceniałem działalności Szpl- są wiercenia w Zakrzynie kołn Go-
prsewlekłyml upaleniami 01krze- tala Chorób Płue w r.odzi. stynina, w Karnkowie koło Toru-
ll _ został. tak neratywnie 11ce. p, SKIBICKI nia ora1 Pile. Otwory te planowa­

no li\ do rłębokoi!cl SOOO-S200 m, 
Wiosmł br. rozpoCZEltO wiercenia w 
rejonie Zlf{erza · zaplanowane d.o 

Ogólnopolskie akcje strażaków W nowych 
„Odgłosach" M ' '' ,, agazyn • 

I Z d' '' ,, ,agro -
Oz:H na terenie całego kraju za­

kończy się trzydniowa akcja funk­
c jonariuszy pożarnictwa pod kryp· 
tonlmem „Magazyn". Jej celem 
je.st wyeliminowanie zaniedbań 

młocarni w kombajnie. Tero eame-\R6tycach (gm. Itoclerzew). !tntJ 
go dnia pożar zniszczył 11ospodar- wynloeły około 2 mln al. 
stwo ze zbożem l sprzętem w (Dl) 

w "VYNIKU RESTRYKCJI USA 

„Zakopa6 1JI1arłe10, jeśli nie 
ma jakichł watrzyman natury 
prawnej, jest 1praWłl pi:ostą. 
Al• wykopu - to cały pro-
blem. Wykopanie WYIIlafa ab­
aolutnio majestatu prawa. Chy· 
b~ to sailtJ1,iały okoliczności 
suierująco, :!:o w łmierci bra­
ła udział 01oba trucia ... ". 

fłębokołci 4600 m. Wszy1t kie te 
wiercenia mają duże znaczenie dla 
rozpoznania głębszych 1truktur 
geologicznych na ziemia.eh polskich, 
co wiąże się z poszukiwaniami su-
rowców mineralnych. , 

W Karpatach, w rejonie Leska, 
górnictwa naftowe wierci otwnry, 
które mogłl przekroczyć 6 tys. me­
trów z możliwością przedłużenia do 
7 tys. m. Otwór „Paszowa" osiąg­
nął w końcu czerwca głebokość 
S.260 m, zaś pótnlej nczęty Otwór 

„Retman· 
I 

Ili" 

„Kuźmina" przekroczył 800 m. Ce­
lem tych głębokich wierceń jeat 
poznanie struktur geologicznych 
znajdujących się P.Od Karpatami. 
Chodzi o sprawdzenie czy 011 te­
renie polskich Karpat znajduje si~ 
przedłużenie wgłębnych fałdów. w 
których n1 terenie Zwiuku Ra­
dzieckiego odkryto zasoby ropy 
naftowej i gazu ziemnego. 

(PAP) 

• po remoncie 
Flagowy jacht Chorągwi Łódzkiej ZHP - „Retman III" przeszedł w 

tym sezonie 1runtowny remont przeprowadzony prze;i 111.mych łódz· 
kich harcerzy. 

Głównym celem prac było zmniejszenie ciężaru jachtu. Powiękazo­
no także forpik, zainstalowano nowy, lżejszy bom grota. przebudowa­
no wentylację oraz zasilanie elektryczne. Zostały wymienione wszyst­
kie luki. Oszlifowany i pomalowany riJ biało kadłub jednostki 1pra· 
wia, że „Retman III" prezentuje się bardzo okazale. 
Imponująco wygląda elektronika jachtu. Wśród licznych uri11dze:A 

warto też wymienić nowy typ samosteru przekazany 1rati1owo do 
testowania przez polonijną firm!ł „Capello". 

Jednostka 1budowana 1 myłlą o wyczynie, zost11.ł11. także dostosowa­
na do pływań sikoleniowych. W tym roku sezon dla „Retmana" roz­
począł się dopiero 1 sierpnia, a to 1 uwagi na wspomnia.ny remont, 
ale i tak zaplanowano, :l:e po pokładzie jednostki przewinie si4 ok. 
50 harceriy . 

Z Informacji jakie udała 1i41 uzyska~ od szefa chor4gwianego zespo­
ł': d/s eksploatacji ja.chtu dh phm Krzysztofa Wiśniewskiego, 2 wrześ­
nia - po bałtyckich rejsach szkoleniowych - zaplanowano wyjście 
z Gdyni w rejs do Rotterdamu. Po powrocie- z Rotterdamu przewi­
dziane 1ą tiwa tygodniowe ~ejsT 1 łódzkimi harcerzami po :Bałtyku. 

(M • .Tez) 

Wtorek na „Górniaku" przy składowaniu zbóż. Jutra nato­
miast rozpocznie się kolejna akcja 
pod kryptonimem „Zagroda". Ce­
lem kolejnego trzydniowego prze­
glądu prowadzonego przez straża­
ków, milicjantów i członków 
ORMO będzie m. in. sprawdzenie 
odległości ustawienia stogów i atert 
od budynków. Ponadto skontrolo· 
wane zostaną miejsca rarażowania 
ma.szyn rolniczych 1 cią.E?ników, 
11poaoby przechowywania paliw. na­
w ozów sztucznych i Innych nie­
bezpiecznych materiałów. Spraw­
dzony zostanie stan Instalacji elek· 
t r ycznych i przewodów komino­
w ych, a także wyposażenie gospo· 
darstw w sprzęt pożarniczy. 

Spadek eksportu obrabiarek Jakub Laski oplauje dwie 
makabryczne ...._historie (auten- Przede wszystkim: uciążliwy u-
tyczne, współczesne) na łamach pał i ogromny tłok. Przyglądallś-

Duży natomiast był popyt na ozór­
ki, pomidory. 

O tym, że na wsi stan bezpie­
czeństwa przeciwpożarowego jest 
niedostateczny, świadczy duża licz­
ba poi.arów tel(o lata. Na przy· 
kład w wo jewództwie skierniewic­
k im tylko w ciągu 18 dni sierpnia 
wybuchły 42 pożary, z cze10 3Z -
w gospodar ce rolnej. 5 bm.1 w Bia­
łyninie- (gm. Głuchów) na skutek 
zaprószenia ognia spłonęła stodoła 
ze zbiorami. Straty oszacowano na 
800 tys, zł. 16 sierpnia spłonał na 
p olu kombajn ,.Bizon" i hektar 
j'lc:rmienlll. Pn:yczyną powstania 
tego pożaru (straty 900 tys. zł) 
było zatarcie łożyska na wałku 

--------

SiłODA, H SIERPNIA 

PROGRAM J 

8 .00 Komunikaty oraz wiadomości. 
8.10 „Obserwacje" . 8.20 Melodie na 
dzień dobry. 8.30 Przegląd prasy. 
8 .35 Melodie na dzień dobry. B.45 
żołnierski zwiad. 9.00 Lato z ra­
diem. 12.05 Z kraju 1 ze świata. 12.30 
Muzyka folklorem malowana. U.45 
Rolniczy kwadrans. 13.00 Komunika­
ty . 13.10 Radio kierowców. 13.20 
Autorzy piosenki polskiej. 13.35 Sta­
r a 1 nowa muzyka wojskowa. 14.00 
w ;ad. 14.05 Magazyn muzyczny 
„Rytm". 15.55 Radio kierowców. 
15.00 Wi11d. 16.05 Problem dnia. 16.15 
Bank pr7.ebojów. 17.00 Muzyka I 
aktualnoś ci . 17.25 Kronika mu~ycz· 
nych .vspomnień. 18.00 Dziennik i 
wiadomości sportowe. 18.20 Koncert 
dnia. 19.00 Gorący temat. 19.10 Wte· 
czorna serenada. 19.30 „Przygody 
Sindbada żeglarza" - odc. 17. 20.00 
Wiad. 20.05 W kilku taktach, w kil­
ku słowach. !0.10 Koncert tyczeń. 
20.35 Komunlkaty Totalizatora Spor­
towego. 20.40 „Ukraść brata" - tr. 3. 
20.SO Jazz w pigułce. 21.00 Komuni­
katy. 21.05 Kronika sportowa. 21.15 
Gwiazdy opery. 22.00 Z kraju I ze 
~wiata. 22.25 Pogwar ki o piosence. 
22.57 Komunikaty. 23.00 W!ad. 23.25 
Senne nastroje. 

PROGR !lot Il 

a.oo Wlad. 8.05 Naszym zdaniem 
8.10 Poranna serenada. 9.0() Relak1 
w stereo. 9.50 „Taniec ogn!a" -

Restrykcje ogłoszone pn:ez USA' 
wobec Polski, zwłaszcza zawiesze­
nie klauzuli najwyższego uprzy­
wilejowania spowodowały duże 
straty w naszym eksporcie wyro­
bów przemysłu maszynowe.110. 
Odstąpienie od kontraktów opie­

wających na dostawy Polskich ob· 
rablarek I narzędzi 1powodowało, 
ii w ub. r. straciliśmy z tego ty­
tułu ok. 8 mln· dolarów; zai w 
br. - 1,3 mln dolarów. Zmusiło 
to polskich eksporterów do na­
tychmiastowej reorientacji 1eo2r&­
:i"icznej •przedaży towarów, co po­
ciągnęło za sob11 znaczne koszty 
dodatkowe. Ograniczona 'PQnadto 
została sprzedaż do USA obrabia­
rek ciężkich 1 superciężkich, któ­
re w poprzednich latach 1tanowi­
ly 25-30 p1·oc. •ksportu. 

Rachunek 1trat J>Oniesionvch w 
wyniku wprowadzenia przez' adm1-
nistrac.1ę Reagana restrykcji jest 
znaczny. Fitu.ruje na. nim wiele 
pozycji. I tak np. wskutek inspi­
rowanego z J(6ry, .pseudopolitycz­
nego bojkotu . dokerów ameeykań­
skich w portach wschodnieiro wy-

odc. 11. 10.00 Godzina melomana. 
11.00 Zawsze po jedenastej. 11.10 ,Pa­
mletnik z Powstania Warszaw~kle­
go" - odc. 20. 11.30 Ballada po pol­
sku. 12.00 Chór Akademii Muzycz­
nej w Po7<nan1u. 12.25 W stronę 
jazzu. 13.00 Wiad. t3.05 Serwis Infor­
macyjny (Ł.). U.18 Klub obleżyśwla­
t6w - Peru - aud, (L,), 13.20 z ma­
lowanej skrzyni. 13.30 Album opero­
wy. 14.00 Wakacje w stereo. 15.30 
Folklor z różnych stron łwiata -
Rumunia. 16.00 Wielkie dzieła, wiel­
cy wykonawcy. 17.00 Wlad. 11.os 
Chwila muzyki (Ł.). u.10 Aktual· 
ności dnia (Ł.). 17.30 Klub oblety­
śwlat6w - Peru - aud. (L,), 18.30 
Słuchajmy razem. 19.20 „Jan Sobies­
ki" - odc. 46. 19.30 Wieczór w fil· 
har.monU. 20.58 Wlad. 21.03 Wieczor­
ne refleksje. 21.08 Klasycy jazzu. 21 .30 
„Literatura i muzyka''. 

PROGRAM W 

10.00 Herbatka przy samowarze. 
10.30 Wakacje ze swingiem. 11.00 Pro­
sto z kraju. 11.20 Muzyczny Inter­
klub. 11.50 „Zapomniany język" -
odc. 8. 12.00 Serwis Trójki .12.05 W 
tonacji 'J/rójkl. 13.00 „Sprawa Galto­
na" - pdc. 20. 13.10 Powtórka z 
rozrywki. 14.00 Lato w fllharmonU. 
15.00 Serwls Trójki. 15.05 Wakacje z 
przebojem. }5.45 Sylwetki. 16.00 za­
praszamy do Trójki. 19.00 •• Król 
Kenryk IV u szczytu sławy" odc. a. 
19.30 Cza~ · relaksu. 19.50 Zapom­
niany język" - odc. 9. 20'.óo Trzy 
kwadninse jazzu. 20.45 fnżynler!a 
genetyczna. 21.00 Studio nagrań. 

Z 1łęboklm talem zawiadamiamy, że dnia zz sler1mia 1983 roku 
odsztdł od nas na zawsze w wieku- lat 70 nan ukochany Mą:i., 
Tatuś l Dziadziuś, Człowiek niezwykle dobry i prawego ch;i.rakte· 
ru, wy.chowawca. wielu pok.olefl mlodzlety 

S. ł P. 

mgr Alf#tSY STEFAN ZIMOWSKI 
Pogr u b odbedzle aię w dniu 25 sierpnia 1983 roku 11 codz, u 

z ltaplicv Starego Cmentana katoli~kiei;o przy ul. Ogrod(IWt! dn 
grnbu rodziunego, o czym zawiadamiaj'! pogrążone w głębokim 
talu: 

ŻONA, DZIECI, WNUKI I POZO!ITAŁA 
RODZINA 

Dnia 22 1terpala 1183 roku ods:redł o4 naa na zawsze 

NaJ!epsi.y 
1 wlelk!ego 

S. ł P. 

mgr WIESŁAW GRABSKI 
Mąt i Przyjaciel, Cmnwlek praweg11 
serca. żołnierz AK, uczestnik P11wstanla 

tktego. 

charakteru 
Wauzaw-

Pogrzeb odbędzlti •ię dnia 2~ sierpnia 1!1U roku o godz~n!e 1ł na 
cmentar:r;u św. i\nny - zanew.1 

O smutnym tym obr„ędde zawladan1la,fĄ: 
~ONA, MATKA, SIOSTl!lA., C0RKA. POZOSTALA 

llODZINA 
'l'roslmy o nieskładanie kondolencji, 

bn:eża (w irudnlu 1981 r. I w et:r­
c:imiu 1982 r.) nie wyładowano 1 
dwóch statków polskich obrabia­
rek i narzędzi. Straciliśmy w ten 
1posób pół mitiona dolar<>w. Csęść 
towarów wróciła do .kraju, a część 
zoetała dostarczona odbiorcom J)rZez 
porty kanadyjskie, co poclunęło 
za sobłl dodatkowe koszty. 

Wobec 1padku apra:edaży w USA, 
niemałe pa.rtie obrabiarek I na­
rzędzi, które znajdowały 11~ w 
zaawansowanej fazie produkcji w 
Polsce, trzeba było przeznaczy6 na 
inne rynki. Oznaczało · to koniecz· 
ność poniesienia dalszych nakła­
dów, związanych z adaptacją tych 
urządzeń do innych wymarań te­
chnicznych. 
Należy równiet doda6, le zawie­

szenie klauzuli najwyi.szero uprzy­
wilejowania 1powodowało wzro1t 
cła na. ol>rabiarki od 10-20 proc. 
l na narz~dzia - o ~ proc. Tym 
samym - aby utrzymać 1ię na 
rynku 1meryk1ńskim - trzeba 
obniżyć ceny wyrobów w nowych 
dost1waclt - • co om11cza spadu 
wpzywów li tytułu e.ksportu. 

(PAP) 

21.40 Klub Trójki. 22.00 24 godziny w 
JO mlnut. 22.15 W kn;:gu ballady. 
22 .45 Okolice eposu. 23.tJO Zaprasza­
my do Trójk!. 23.55 Północ poetów. 

TELEWIZJA 

9.00 Teleferie: - Kino Bajka 
„Królowa Sniegu" 

1~. 30 Film dla .2 zmiany „Zaka­
zane zabawy" - francuski 
liramat społeczno-obyczajowy 

11.50 bla . 2 zmiany - mistrzo­
stwa Europy w pływaniu. 

12.30 „czas reformv" 
15.30 Mistrzostwa Europy w pły­

waniu 
Hl.OO „Przyjemne i pożytecznym" 
16.15 Losowanie Express Lotka i 

Małego Lotka 
16.30 Dziennik 
16.45 Magazyn zwi4zkowy 
17.05 „AUT" - magazyn repor­

terów sportowych 
17.25 „Kram" - magazyn kon­

•umenta 
17.155 

lS.20 
18.50 

19.00 

19.30 
20.00 
20.l5 

21.40 
21.50 

22.20 
22..40 

„Interstudio" - rumuńskie 
pejzaże 

Wiadomości (ł,. lok.) · 
Dobranoe - „Cypisek, syn 
rozbójnika Rumcajsa" 
„Nieprzetarte ścieżki" 
„Swlęte Kathmandu" 
Dziennik 
Publicystyka 
„Zakazane zabawy" - fran­
cuski dramat 1połeczno-o­
bycz11.jowy 
Rolnicze lato 83 
Mistrzostwa Europy w pły­
waniu 
Dziennik 
Wieczór filmowy: -
Gwiazda na życzenie - Jack 
Nickolson; „Zastępstwo" 
angielska now ela filmow a; 
- Aktualności sprzed lat 

Dnia U 
11marł 

1!erpnla roku 

l t P. 

JOZEF 
MATYCZYASKI 

Msza łw. I POITZtb ndbęd11, się 
dnia 25 slerpnia 1983 roku o go­
dzi.nil! 14.31l na Star ~·m cmentauu 
rzymskokatolickim puy ul. Ogro­
dowej. 

R·ODZINA 

tyfodnlka. my się wczoraj ta.rgowym straga­
nom z myślą o jesienno-zimowych 

„ODGŁOSY" przygotowaniach. . Wiele gospodyń 
domowych dokonywało właśnie za-

A ponadto: kupów przeznaczonych na przetwo-
A Kuzyni Nessle w oceanie. ry i zapasy. Jest jeszcze zbyt 
A Afera mleszkantowa w wcześnie, aby gromadzić w domo-

Piotrkowie. wych spiżarniach !- komórkach wa• 
4 Sobieski pod Wiedniem. rzywa. Nie zauważyliśmy zreszta, 

aby ktoś kupował większe Ilości ••11a••••••••••••ia kapusty, ziemniaków czy marchwi. 

ł . 

Zanotowaliśmy ceny niektórych 
war:i:yw. Kapustę 1przedawano ))O 
20 I 30 zł za kllorram lub też po 
10-25 zł za główkę. Ziemniaki naj· 
częściej kosztowały 15 lub 16 zł za 
1 kg, ale niektórzy żądali więcej 
- 18, a nawet 20 :tł za. kiloJ?ram. 
Marchew i buraki 1przedawano )!>O 
15 zł za 1 kg, a cebule 1'0 2:>--40 
zł :za kilorratn, Ceny pomidorów 
wahały się w granica.eh od 15 do 
30 zł za 1 kg. Du:T.y był wybór o· 
górków. Większe i rnocno dojrza­
le sprzedawa.n<Y po 10-20 zł, 
mnie.lsze, nadające się do słojów -oo 
25--35 zł, zaś ,,korniszony" - na. 
wet po 40 :d za kilogram 

Z myślą o przygotowaniu 'Drze­
tworów kupowano tei: owoce. W 
zasadzie jabłka, gruszki i śliwki 
sprzedawano wczoraj na „Górnia­
ku" w jednakowych cenach: 20-40 
1ł za kilogram. T:vlko na niektó­
rych 1treganach leżały owoce droż­
sze - po 50 i 60 zł za 1 kg. Z 
przeznaczeniem na soki i konfitu­
ry kupowano jeżyny no 70 zł za 
litr, żurawiny - po l~ll-180 zł 
za 1 kg, borówki po 250 zł 7" 1 l<g 

, i ostatn ie chyba w t ym roku ja­
gody po 250 zł za litr. 

Na llrak owoc6w t warzyw nie można w &ym roku narzekać. 
Foto - A . WACH 

Było w czoraj trochę 1?rzyb6w 11a 
rynku. Ich ceny jednak moa!y 
przyprawić o zawrót )?łowy: kilo· 
J?ram prawdziwków i koźlarków 
kosztował 400 zł. a niewielka iln~/. 
mieszanych 1?rzyb6w - 150 11 W 
tvm cenowym wvścigu konkuro­
wać moirli jeszcze t:vlko snriedaw­
cv mionu. k1 órzv litrow.- słoje 5hr'­
k iE'l!o nłynu sprzedawali po MO i 
1000 zł. 

ROLA 

Dodatkowe 
egzaminy na PŁ 

Rektorat Politechniki Łódzkiej in­
formuje kandydatów na studia 
techniczne, że 12 września br. roz­
poczną się dodatkowe egz~miny 
w~tępne na aastępuhice wvdziały 
te1 uczelni: Chemiczny, TnżvniE'rii 
Chemicznej. Włókienniczy oraz Fi­
zyki Technicznej i Matematyki 
St?s.owanej. Łączna ' liczba wolnych 
m1e3sc wynosi 165. Kandvdaci win­
ni składać dokumenty w Sekcji 
Rekrutacji i PŁ (Pawilon Chemii, 
ul. Żeronukieto 116). do I! września 
włącznie, w godz. 8-1~ . 

(N') . 

• • Urlopowe wyjazdy zagraniczne 
i 

. \ W Z\yiązku z naszym ostatnim zyku np. angielskim I eo 
spotkamem przy TU na tematy iawlerać takie zaproszenie? 
poszportowe i dewizowe otrzyma-

w nno zaprasza3ący gwarantuje osobie od-

H.śmy list od naszej Czytelniczki 
J . Jaworskiej, która postawiła nam 
dalsze trzy pytania, prosząc o od­
powiedź w gazecie, gdyt jak sądzi, 
z'!interesuj.\ one i innych Czytel­
ników. Przyznając racje naszej ko­
:-espondentce przytaczamy jej py­
tania i odpowiedzi. 

- Czy zaproszenie od znajomych 
z krajów zachodnich może być 
również wystawione w obcym ję-

• :r: łlęboklm talem zawiadamia· 
my, h w dniu zo sierpnia 1983 
roku zmarł, przetywszy lat 18 

S. t P. 

STANISŁAW 
ZAWADZKI 

Pogrzeb ndb,dzle 1ie 4nia 2ł 
aierpnllt 1!133 roku o r;odz. 15 na 
ementarzu przy ul. Kurczak!. 

!ONA I POZOSTAŁA 
RODZINA 

- Zaproszenie od znajomych z 
kraju zachodniego może byĆ wy­
stawione w obcym języku, ale do 
wydziału paszportów należy złożyć 
tłumaczenie sporządzone przez tłu­
mącza przysięgłego. Oryginał mQż­
na wykorzystać do załatwienia wi­
zy w ambasadzie. Zaproszenie win' 
no zawierać: dane o osobie zapra­
szającej - nazwisko i imię . date 
urodzenia, miejsce zamieszkania i 
pracy. o osobie za praszane,1?0 : 
imię I nazwisko, adres, termin za­
proszenia. Poza tym zaproszenie 
winno zawierać sformułowanie, że 

. Wyrazy wep61czucla z powodu 
śmierci Ojca 

AUNIE 
KOSTRZEWIE 

składaJll · 

W!IPOLP!lACOW "ICY 
I PWUUS 

wiedzającej go utrzymanie, zakwa­
terowanie, a w razie potrzeby po­
moc lekarską. 

- Jaką kwotę dewie mon t111-
brać z rachunku dewizowf'.-o. 11· 
twartego przed 14. X. t 982 r „ po· 
siadająe paszport wyatawiony na 
podstawie zaproszenia. 

- Do 400 dolarów. 
- Czy od pobieran,•ch, z ra-

chunku d!'wizowe~o. nieniediv !'& 
podróż trzeba równitt p!>kn-Ó 100 
proc. opłatę? 

- Nie. 

Wyrazy aerdecz!ll!go wsp6łczu 
cl~ z powedu ~mie~ct Ojca skła­
daJ:i. 

KOLEDZE 

MGR INŻ, 

MIROSŁAWOWI 
WYptOSZOWI 

PRACOWNICY BIURA PRO 
GRAMOWi\NIA ł P.ROJEKTO 

WANIA ROZWOJU ŁODZI' 
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Podatek 
od, spadków 
i darowizn 

O nowych zasadaąh opodat­
kowania spadków i darowizn 
oraz zwolnień. lntormować bę­
dą naszych Czvtelników 
przy TU 383-04' ' 
tlzl8 
w rodz. od 10-11.so 

wicedyrektor Izby Skarbowej 
w Łodzi LECH MALĄG oraz 
kierownik oddziału podatków 
majątkowego i od ludności -
TERESA KOSMAN. 

·o kur 

i eracki 
· Akademicki Ośrodek Kultury 

„Siódemki" ogłosił konkurs litera­
cki. · Konkurs będzie przeprowadzo-
ny w dwóch dfiałach: poezji i pro­
zy. Nie publikbwane dotąd prace, 
opatrzone godłem; należy nadsy­
łać do dnia 15 .października tego 
roku. Rozstrzygnięcie konkursu na-

, stąpi do 15 listopada 1983 r. 

Dla · ·uczestników przewidziano 
nagrody . w wysokości 30 tys. zł, 

oraz publikacje najlepszych prac. 

(M. Jez.) 

PO BARACH SZYBKIEJ OBSŁUGI 

o 11esc 
\------· 

Upał! Kiedr temperatura powietrza przekracza plwi 27-C, 
chciałoby się wstępując do baru szybkiej obsługi wybraó z ja­
dłospisu potrawy typowo letnie. Marzy się nam chłodnik li­
tewski, czy tei jakaś zupa owocowa bądź mleko zsiadłe z ziem­
niakami. Odwiedziliśmy wozoraj kilka barów, żeby się prze- . 
konać, czym nas częstują szefowie kuchni. Czy-'tlwzględnlają 
w jadłospisach porę roku? 

„RARYTAS". .Specjalnością tego brakowało też zup letnich. Był 
baru szybkiej obsługi jest jabłko- więc chłodnik litewski i szczawio­
wa z makaronem oraz befsztyk po- wa z makaronem. Z drugich dań 
znański z młodymi ziemniakami bez względu na porę roku - czy 
z wody i sosem tatarskim. Z pro- to lato czy zima - największym 
ponowanych wczoraj konsumentom powodzeniem cieszą się pampuchy 
zup największym powodzeniem cie- z sosem balatońskim (31 zł. por­
szyła się truskawkowa z makaro- , cja). 
nem, chłodnik litewski, krupnik 
wiosenny z ziemniakami i ogórko­
wa z ziemniakami. Również dużo 
osób zamawiało młode ziemniaki 
z woqy z zsiadłym mlekiem. Zwra­
ca uwagę inwencja szefa kuchni, 
który przygotował bogaty jadło­
spis, w którym znalazły się typo­
wo letnie potrawy. Nie zabrakło 
również jogurtu owocowego i jo­
gurtu naturalnego a także kefiru. 
Wśród drugich dań - a było ich 
20 - każdy mógł sobie coś wybrać 
łącznie z kaczką duszoną i kar­
piem saute. Były to najdroższe po­
trawy (karp wraz z ziemniakami 
młodymi z wody - 124 zł„ zaś 
kaczka duszona z. ziemniakami -
100 zł). Pozostałe dania skalkulo­
wano w granicach od 40 dO 100 
zł. 

„BALATON". Tu r(\wnież ,można 
,pochwalić inwencję szefa kuchni. 
Specjalnością tej placówki gastro­
nomic;mej jest śliwkowa z maka­
ronem oraz jablka w cieście. Nie 

„KĘS". I tu szef kuchni jest „w 
zgodzie z kalendarzem", Wczoraj 
proponował konsumentom truskaw­
kową z makaronem, chłodnik li­
tewski, ogórkową z ziemniakami, 
a także różnego rodzaju dodatki 
warzywno-owocpwe, które były 
także w „Rarytasie" i „Balatonie". 

„KOLIBER". Ten bar szybkiej 

ień? 
obsługi znajdujący się w pobliżu 
targowiska przy ul. Dolnej winien, 
zwłaszcza w dni targowe, przygo­
tować bogatą ofertę. Tymczasen. 
zwraca tu uwagę ubós~wo jadło­
spisu. Wczoraj np. o godz. 11.30 z 
typowo letnich dań była zupa 
śliwkowa z makaronem, knedle ze 
śliwkami 1 mleko zsiadłe. Stano­
wczo za mało jak na tak dużą pla­
cówkę gastronomiczną. Warto, żeby 
jej szef kuchni wziął przykład ze 
swoich kolegów z „RaTytasu", „Ba­
latonu" l „Kęsa". Natomiast na 
plus „Kolibrowi" trzeba zaliczyć 
niezwykle sprawną i uprzejmą ob­
sługę pań wydających obiady. 

Nasz wczorajszy minirajd wy-
kaza~, że nie jest tak źle z let­
nim jadłospisem w barach szybkiej 
obsługi. Rz!lCZ jasna, nie wszędzie, 
ale w większości szefowie kuchni 
dbają o to, żeby wyb6r dań był 
urozmaicony. Szkoda jednak, ż,e za 
mało jeszcze w jadłospisach uwzglę­
dnia się owoce, 'których przecież 
na rynku nie brakuje. 

W~ŻN'E T'Et.EFONY 

lnfnrmacja PKO 
Informacja o uslugacb 
Informacja turystyczna 
!nfnrmacja PKS 

731·82 
39~·10 
ł72-01 

Dwonec Centralny 26$-96 
Dworzec Północny 55-46-96 

ln!ormacja telefoniczna 93 
Informacja służby !:drowi& 615-19 
Informacja handlowa Z82-8ł 
Informacja Pomocy Społecznej 

66·'1·78 
Wojewódzki Urząd Spraw 
Wewnętrznych 677·22, Z92-Z2 

Pogotowie ciepłownicze 253·11 
Pogo~owle drogowe 

„Polmozbyt" ł09-3ł 
Pogotowie energetyc~ne: 

Rejon Łódź· Północ 334-31 
Rejon Łódi· Południe 

33'-28 I &81·81 
Rejon Pabianice 15.-37-10 
Rejon Zgierz 16-34-42 
Rejon Ośwletlenta Ulic 881-15 

Pogotowie gazowe 395-85 
Pogotowie MO 97 
Pogotowie Ratunkowe 99 
Pomoc drogowa PZMot. 52·81-10 
Strat Pożarna 98 666-11 
Inżynier województwa 633·11 
TELEFON ZAUFANIA 337·37 

- czynny w godz 15-7 rano. 
W dni wolne od pracy ~ ca· 
-łą dobę. Dla kobiet ~ ciążą 
problemową I sprawy rodzinne 
740·33 - w dol powszednie 
od godz. 12 do 22 

MŁODZIEŻOWY TELEFON ZA· 
UFANIA - 350-66 czynny w 
godz. 13-18 

TEATRY 

PINOKIO - godz. 10.3d - „Baśń 
o Iwanie l jego osle" 

Pozostałe teatry nieczynne 

MUZEA 

ro 

HlSTORU RUCHU REWOLUCYJ· 
NEGO (Gdańska 13) godz. 11-17 

ODDZIAŁ RADOGOSZCZ (Zgier­
ska 147) - godz. 11-18 

ARrHEOLOGICZNE I ETNOGRA· 
FICZNE (pl. Wolności 14) godz. 
10-17 

BlOLOGll EWOLUCYJNEJ Uł. 

Już tylko kilka dni pozostało do 
rozpoczęcia nowego roku szkol­
nego. Funkcjonariusze Wydziału 
Ruchu Drogowego Wojewódzkiego 
Urzędu Spraw Wewnętrznych w 
Łodzi bardzo starannie przygoto­
wują się do tego sezonu. Pragną 
bowiem zadbać o bezpieczeństwo 
tysięcy dzieci i młodzieży na uli­
cach l drogach. Podobnie jak w 
latach poprzednich, zorganizowana 
będzie specjalna akcja pod hasłem: 
N:eezpieczna droga do szkoły". 

W ubiegłym roku na drogach 
województwa łódzkiego zginęło 

pięcioro dzieci, a 287 doznało ob­
rażeń. Najczęściej dzieci te pozba­
wione by;ły właściwej opieki ro­
dziców. Czasem jednak do wypad­
ku dgchodzi na skutek nieznajomo­
ści przepisów drogowych, bądź też 

zwykłego dzieoięcego roztargnienia. 
Zwłaszcza w pierwszych dniach 
po wakacjach, dzieci nie mogą od 
razu przyzwy:czaić się do · dużego 
ruchu panującego na ulicach mia­
sta, 

I wfaśnie w tym czasie - od 1 
do 7 września - trwać będzie ak­
cja „Bezpieczna droga do szkoły". 
Funkcjonariusze milicji liczą na 
pomoc ze strony rodziców, nauczy­
cieli oraz harcerzy. Na drogach i 
ulicach będą dzialać milicjanci, 
społeczni inspektorzy ruchu drogo­
wego 1 członkowie ORMO. Może 
uda się wspólnym! siłami uchro­
nić życie l zdrowie najmłodszych. 

(sk) 

Roboty gazoci<1-gowe prowadzone prz;y ul. Piotrkowskiej nie ułat­
wiają życia mieszkańcom tego rejonu, pracownikom urzędów i prze­
chodniom. 

Foto: A. W ACH 

HANDEL PRZED KONCEM SIERPNIA 
Zbliża się koniec miesiąca, a jed­

nocześnie qkres urlopowych powro­
tów. Starannie przygotowuje się do 
tej chwili handel. Tzw. masowe 
artykuły spożywcze są obecnie 
przewożone z hurtowni do maga­
zynów sklepowych. Odbywają się 
też specjalne odprawy z dostaw­
cami poszczególnych grup towarów. 
Nie powinno być kłopotów z zaopa­
trzeniem w artykuły reglamento­
wane. Tylko zapasy czekolady nie 

są zbyt duże,- ale kartkowe potrze- dą napływ~~ do sklepów dostawy 
by zostaną uzupełnione cukier- warzyw i owoców oraz artykułów 
kami. mleczarskich. Jak nas poinformo-

Regularnie dostarczane jest do wano w PSS „Społem" w Łodzi, 
sklepów mięso i jego przetwory. W oczekiwane są jeszcze impol"towe 
strukturze zaopatrzenia nie będzie dostawy arbuzów, winogron i-pa­
większych zmian. Powinno być na- 1pryki. Nie będzie już natomiast 
tomiast trochę więcej drobiu. W prawdopodobnie brzoskwiń. 
sierpniu zaplanowano m. in. sprze­
daż 213 ton reglamentowanych 
kurczaków. 

Przewiduje się, iż regularnie bę-

Handlowcy nadal przywiązują 

(park Sienkiewicza) godz. 10-18 
HISTORil MIASTA ŁODZI (Ogro­

p.owa 15) - . godz. 10-16 
SPORTU l TURVSTYKI CWorcel­

la 21) - godz. 14-18 
WŁOKIENNICTWA (Piotrkowska 

262) - godz. 9-17 
SZTUKI (Więckowskiego 36) -

l(Odz. 10-17 
MIASTA ZGlF.RZA (Z!lierz, Dą­

browskiego 21) - godz, 11- 18 
WYSTAWY 

GALERIA BAŁUCKA (Stary Ry­
nek 2) - godz. 11-18 -( ma· 
larstwo :r. Jakima-Zerek 

OSRODF.K PROPl\OAŃOY SZTU­
KI (park Sienkiewicza) godz. 
11-18 malarstwo E Markow­
&kie.e:o 

• 
ZOO - czynne od . godz. D do 19 

(kasa do 18) 
OGROD BOTANICZNY - czynny 

od godz. 9 do zmroku 
KĄPIELISKO „FALA" czynne 

od godz. 10-18 

KINA 

BAŁTYK - „Miasto kobiet" wł. 
od lat 18, godz. 10, 13, 16, 19 

IWANOWO - „\Vamplr z Fera­
tu" czes. od lat 15, godz. 15, 
17.15, 19.30 

POLONIA - "W!elkl Szu" pol. 
od lat 18, godz. to, 12.15, 15, 
17.15, 19.30 

Budynek - zawalidroga 

duże znaczenie do sprawy zaopa­
trzen,ia w pieczywo. Trzeba przy­
znać, iż w ostatnim czasie system 
dostaw został poważn~e rozregulo­
wany. Doprowadziło to do tego, że 
po dwóch ostatnich sobotach znacz­
ne ilości chleba zmarnowały się w 
sklepach. Ważny będzie dla pieka­
rzy ten końcowy okres sierpnia. 
Byłoby dobrze, aby prywatne pie­
karnie, które „odpoczywały" w 
sierpniu, kilka dni wcześniej rozpo­
częły pracę, 

PRZEDWIOSNIE „Walka o 
, ogień" kanad.-fr •. od lat 18, 

godz. 10, 15, · 17.15, 19.30; „Rejs 
do Singapuru" rum. od lat 12, 
godz. 12.15 

WLOKNIARZ - „Walka o ogień" 
kanad.-!r. od lat 18, godz. 10, 
15, 17.15, 19.30; „Czterej pancerni 
1 pies" - cz. rn I IV - „Gdzie 
my, tam granica", „Psi pazur" 
pol. b .o„ godz. 12.15 

Ponownie zainteresowaliśmy się 
losami przedłużenia al. Kościusiki 
w kierunku ul. $wierczewskiego. 
Długo _ ten niewielki odcinek ulicy 
przecinał głęboki wykop. Ostatnio 
jednak roboty wodociągowe zakoń­
czono, a jezdni\! nadal nie są udo­
stępntone dla ruchu. Dlac1:ego? -
spytaliśmy o to z-cę dyrektora 
Wydziału Komunikacji UMt. -
mgr inż. Henryka Wilka. 

- Komplikuje sprawę układ skrzy­
żowania. a.l. Kościuszki z ul. żwir­
ki. O ile jezdnia zachodnia nowe· 
go odcinka stanowi bezpieczne 
przedłużenie al. Kościus~ki, o 'tyle 
naprzeciw dwoch pasów ruchu jez­
.dni wschodniej stoi budynek mie­
szkalny przy ul. żwirki 3. W każ­
dej chwili moi:em'.y zgodzić się na 
umożliwienie ,iazdy w kierunku ul. 
Świerczewskiego. Ruch ' samocho­
dów w drugą stronę zag1·ażałby 
jednak bezpieczeństwu w tym re, 
jonie. 

Upał, a jeszcie grzeją 
kaloryfery! 

Mieszkańcy btoku przy ut. 
Franciszkań,~klej 139/1.45 skarża 
się, że nle moqo wytrzymać w 
swoich mieszkaniach. w których„. 
grzejq kaloryfery (!). Ponlewat 
tegoroczne . lato mamy upalne 
można sobie wyobrazić, w jakim 

jeszcze na projekty· Zakładu Inży­
nierii Ruchu WPDiM, którego spe­
cjalisci nie mają łatwego zadania. 
Można np. wytyczyć pośrodku 
wschodniej jezdni „wysepkę" roz­
dzielającą tiasy !'uchu: „na w!'lrost" 
i ze skrętem w ' lewo. Jednak i to 
nie jest ~lkowicie zadowalające 
rozwiązanie. Jest natomiast propo­
zycja, aby udostępnić kierowcom 
jezdnię zachodnią, a na wschodniej 
utworzyć na razie parking samo­
chodowy. 

Inwestor tego komunikacyjnego 
przedsięwzięcia Wojewódzkie 
Przedsiębiorstwo Dróg i Mostów w 
Łodzi - zmierza do szybkiego ·za­
kończenia prac na przedłużonym 
odcinku al. Kościuszki. Wystarczy 
na obu jezdniach położyć asfaltową 
nawierzchnię, ustawić i wymalo­
wać oznakowanie oraz uporzą'dko­
wać pobocza. Jednak umożliwienie 
ruchu pojazdów w obu kierunkach 
wydaje się trochę ryzykowne. Jez­
dnia wschodnia bowiem ma znacz­
ny spadek, co zawsze skłania kie­
rowców do szybkiej jazdy W re- W przyszłości budynek przy ul. 
jonie skrzyżowania z al. Kościu~z- żwirki 3 będzie wyburzony. Na 
ki musieliby oni w ekwilibrystycz- razie jednak sytuacja mieszkania~ 
ny sposób omijać wspomniany bu- wa na to nie pozwala, a korzyści 
dynek. A przecież jest tam' rów- wynikające z przedłużenia al. Koś­
nleż znaczny ruch pieszych oraz cil+szki do ul. $wrerczewskiego nie 
tramwajowy zakręt. Łatwo więc o są przecież tak znaczące .. D~pie~o 
wypadek nawet, jeśli ru~hem ste-, w dalszych P.lanach prze:"ld!JJe s1~ 
rowałyby świet~ne sygnal!zatory. budowę koleJnych odcmkow teJ 

trasy, aż do wylotu na ul. Pabia-
Wydział Komunikacji oczekuje nicką. (P. Sk.) 

„tropiku" znajdujq się tokatony 
tello domu. Być może, że to nie· 
spodziewane wlqc2en1e centralne­
rio oąrzewanl11 zostato soowodo· 
wane prieorowadzanyml obecnie 
remontami sieci cieplnej. ale 11'ilr­
to byto • uprzedzić o t11m mlesz· 
kańców tego rejonu miasta. · 

(j. kr.) 

Zapomniany dom 
Przy ut. Wspólnej 9 stoi stara 

trz11p • ętrowa kamienica zam•esz­
kana qtównle przez !udzt w po­
desz!um wteku. Bud11nek ten 
sprawia wratenie, ialcb:u zupe!nie 
o nim zapomnlano, Takle tet od­
crncla majq 1eao 1okatorz11. Od 
dawna Już nle spr:qta! tam ża· 

den dozorca, w pralni brakuje 
kotła, w us11tuowan11cli w pod· 
wór:u sant.tartatach tynk sypie 
się na afowę z sufltu. Do tego 
wszystkleqo jeszc ze wichura u­
szkodzt!a klecl-ti• przewody elek· 
tr11czne ! we wszustklcfi przybu­
dów.kach, jest ciemno. 

Mieszkańcy domu pny ut. 
Wspólnej w ielokrotnie już lnter­
weniowa!I w administracji rROM 
p1211 ut. C:arnieck.teąo). Obiec11-
wano nanrawy; porządkl l dezyn­
fekcję Skończ11!0 się iednal~ na 
ob ietn icach,. Us zkodzone pojemni· 
k1 na ,~miecl 7;owoduja, Iż i)anu· 
je tam smród, a na podwórku 
leż<1 ieszcze !iście. które opadty 
zeszie; jestenl. Prz11pomtnam•J 
w !ec aclmln!stra.cjl adres: ut. 
~~pótna 9. 

Handlowcy apelują, a'by mieszkań­
cy Łodzi, którzy pozostali w sierp~ 
niu w mieście, nie czekali z zaku­
pami do ostatniej chwili. Chodzi 
zwłaszcza o zaopatrzenie się w ar­
tykuły reglamentowane. W . tych 
ostatnich urlopowych dniach_ zo­
stawmy trochę miejsca przy· ladzie 
powracającym łp.,gzianom. (ps) 

\1"11csss s n , , ,, • ·a'IJ ro .., 

Zapobiegniesz 
astmie oskrzelowej, -jeśli 
wcześnie i całkowicie 
zaprzestaniesz P.alenia 

papierosów. 

lkohol z 

WOLNOSC - „ Wejścle smoka" 
Hongkong-USA od lat 18, godz. 
10. 15, 17.15, 19.30; „I{wiaty dla 
pani na zamku" CSRS b.o., 
godz. 12.15 

WISŁA - ,.Polów w metnej wo­
dzie" jug. od lat 15 godz. to, 
12.15, 15, 17 .15, 19.30 

ZACHĘTA - „Policjantka" fr. 
od lat 18, godz. 12.15, 15, 17.15, 
19.30; ,.Cudowny, kwiat" radz. 
b.o„ godz. 10 . 

TATRY LETNIE - ,.Gorączka 
sobotniej nocy" USA od lat ili, 
godz. 20.30; czynne tylko w dni 
pogodne 

STUDIO - „Vabank" po!. od lat 
15, godz. 17, 19.15 

STYLOWY - !11istrzowie kamery 
- Zygmunt Samosiuk - .,Dil­
gny" poJ.. od !at 15, godz. 15.15: 
Wybitni aktorzy kina amerykań-

,,Zu ny'' 
Ozorkowska milicja ujawniła 19 szybko. Bałucka milicja prowadzi­

maja w jednym z mieszkań znacz- ła' już postępowanie w sprawie 
ne zapasy alkoholu. Nie było taje- włamania jakiego w nocy z 11 na 
mnicą, że gospodyni tego lokalu 12 maja dokonano do restauracji 
trudniła się ,nielegalnym hanlilem. „Zulana". Sprawcy tego przestęp­
Okazałó się jednak, iż etykietki stwa zrabowali alkohol, kawę i ró­
butelek z wódką opatrzone są fir- Z'ne artykuły żywnościowe warto­
mową pieczątką łódzkiej restaura- ści 170 tys. zł, W nocy z 13 na 14 
cji „Zulana" Posiadaczka alkoho- kwielnia również okradziono ma­
lowych zapasów st\"(ierdzila, że za- gazyn „Zulany", ą straty obliczo­
opatrywali ją dwaj młodzi ludzie: no wtedy na 150 tys. zł. 
23-letni Zbigniew L. i 22-letni Ar- Wkrótce też zatrzymano Zbignie­
kadiusz S. Informacje o tej spra- wa L. i Arkadiusza S. Przyznali 
wie przekazano do Rejonowego się oni do zar1ucanych im prze­
Ur:zędu Spraw Wewnętrznych Łódź stępstw. Ustalono ponad to, iż o­
-Bałuty. ba.i kilkakrotnie dokonywali kra-

Wszystko ' wyjaś,niło się bardzo dzieży samochoclów, a pojazdów 
I 

•kiego - Anthony Qui.ml 
„Sanchez' i jego dzieci" meks. 
od lat 15, godz. 17.15, 19.30 

DKM - „F111p z konopi" pol. 
godz. 16, 18, 20 

OKA - .,Błąd szeryfa" NRD 
t:odz. 15, 17, ,i 

GDYNIA - kino non stop od· 
godz. 9.30-22 - „Prawdziwe 
tycie Drakuli" rum. od lat 15 

au.ODA GWARDIA - „Cza. cza" 
węg. od lat 18, godz. 10, 15. 
17.15. 19.30: „Limuzyna Daimler 
Benz" po!. od lat 18, godz. 
12.15 -

MUZA - „Imperium kontrataku: 
je" USA od lat 12, godz. 16.15, 
16.45 

1 MAJA - „Imperium kontrata· 
kuje" USA od lat 12, godz. 
16.15, ll8.45 

l'OKOJ - „Sledztwo wykazało" 
radz. od lat 15, gbdz. 16.15, 
18.15 

ROMA - „Parszywa dwunastka" 
USA od l:i:t 18 l;odz. 10, 15, 18; 
„Powrót straconych" jug. od 
lat 12 godz. 13 

STOK.I - nieczynrte 

SWlT - „Wy1ścle awaryjne" po!. 
od lat 15 godz. 15, 17, 19 

TATRY - .,Jetdzlee bez głowy" 
radz. b.o. ~odz. 15.30; Pożegna· 
nie z tytułem - „Kobieta pod 
presją" USA nd lat 15 godz. 
17.30; (w razi~ niepogody' od· 
będzie sle seanR mmu „Gorącz· 
ka &obotnlej nocy"- USA od l~t 
15 godz. 20.30 

ENERGETYK - nieczynne 

HALKA - nieczynne 

POLESIE 

REKORD 

SOJUSZ 

nieczynne 

nieczynne 

nieczynne 

APTEKI 

Pioti·kowska 67, Mickiewicza 20, 
Niciarniana 15, Lutomierska 146, 
Olimpijska 7a, Dąbrowskiego 89. 

I 
Pabi;mlce - Armil Czerwonej 

7, Koństantynów - Sadowa 10, 
Głowno - Łowicka 33, Aleksan­
drów - Kościuszki 4, Zgierz -
Sikorskiego 16, Dąbrowskiego 16. 

Chirurgia ogólna - Bałuty -
Szpital im. Biegańskiego - co• 
dziennie dla przychodni rejono· 
wych nr 2, 4, 6, 7. 10; Szpital 
im. Pasteurn - dla przychodni 
rejonowych nr 1, 9 - dni niepa· 
rzyste; Szpital Im. Sonenberga 
dla przychodni rejonowych 1, 9 
- dni parzyste , Szpital im. Bier­
nackiego - codzitinnie d,la przy· 
chodni rejonowych nr 3, 5; Szpi­
tal lm. Skłodowskiej-Curie (Zgierz, 
ul. Dubois 17) - codziennie dla 
przychodni rej. nr 11; dla mia· 
sta I gminy Zgierz, miasta I 
gminy Ozorków, miasta I t:miny 
Aleksandrów. Górna Szpital 
Im. Brudzińskiego (Kosynierów 
Gdyńskich 61); Polesie - Szpital 
im. Kopernika (Pabianicka 62): 
Sródmieście i Widzew - Szpital 
im. Sonenberga (Pieniny 30) 

Chirurgia urazowa - Szpital 
Im. Skłodowskiej-Curie (Zgierz, 
Parzęczewska 35) 

Neurochirurgia Szpital Im • 
Kopernika (Pabianlcka 62) 

Laryngologia Szpital tm. 
Barllckiego (Kopcińskiego 22) 

Okulistyka Szpital 1rn. 
Jonschera (Millonowa 14) - ca­
łą dobę dla dzielnic Łódź-Górna, 
Widzew, Polesie i miasta i gmi­
ny Pabianice; Szpital im1 Skło­
dowskiej-Curie {Zgierz, ul. Du­
bois 17) - całą dobę dla dziel­
nic Łódź-Bałuty, Sródmieście, 
miasta i gm. Zgierz i gm. 
Głowno, gm. Parzęczew, Ozorków. 

Chirurgia i laryngologia dziecię­
ca - chirurgia - Instytut Pedia­
trii AM (Sporna 36/50) 

Chirurgia szcz.µtowo-twarzowa 
Szpital im. Sklodowskiej•Curie 
(Zgierz, Parzęczewska 35) 

Toksykologia - Instytut Me-
dycyny Pracy (Teresy 8) - co-
dziennie · . 
·wenerologia Przychodnia 

Dei;matologlczna CZakątna 44) -
calą dobę. prócz rµedzlel I świąt. 

ABMULATORlUM 
DORAŻNEJ POMOCY 

ut Sleoktewlcz3 137. 
tel. 837-00 wewm 31 

- Gabinet Chtrur11:!cznv czvn.nv 
cala dobe 

- Gabinet rntern1stvcznv czvnny 
w r:odz. 16-7: w dni wolne 
od oracv - cała dobe 

ul . A rmll Czerwone' t5. 
tel '57-30 do 34 wewn 71 

- GabLnet Cb.LMJrcdl Dz!eclece1 
czvnnv cala dobe 

- Ga blnet PedUatf''Vezny czvnnv 
w r:<>diz 111-'7: w dni wolne 
od oracv - cała dobe 

ul. Kooclńsklee:o 22. 
tel 864-83 

- Gabinet Stomatoloii;tcznv czvn. 
nv w e:odz 19-7: w dni wolne 
od oracv cala dobe. 

u m „. 
tych używali potem do celów prze­
stępczych. Zbigniew L. uszkodził 
nawet jeden ze skradzionych wo~ 
zów. W wyniku '\VYPadku, właści­
c~el samochodu poniósł straty w 
wysokości 200 tys. zł. Podczas do­
chodzenia stwierdzono także, że 
Arkadiusz S„ który wielokrotnie 
był już ka1·any, działał nie tylko 
w Łodzi. Wspólnie z niejakim Eu­
geniuszem N . dokonali włamania 
do kiosku „Ruchu" w Koninie. 

Zbigniew L. i Arkadiusz S. zo­
stali osadzeni w areszcie tymcza­
sowym. Zatrzymany w Łodzi Eu­
geniusz N. odpowiadać będzie przed 
sądem z wolnej stopy. W ozor­
kowskim mieszkaniu odzyskano al­
kohol należący do restauracji „Zu­
lana" wartości ok. 100 tys. zł. 

(sk) 
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